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      Lipno

PKS Lipno nie istnieje
W piątek została zarejestrowana spółka Kujawsko-Pomor-
ski Transport Samochodowy. W jej skład weszły, przejęte 
uprzednio przez Urząd Marszałkowski w Toruniu, PKS-y  
w Lipnie, Włocławku, Inowrocławiu i Brodnicy.

R E K L A M A

Podczas 6. Przeglądu Twórczości 
Filmowej „Pola i inni” swoją premierę 

będzie miał film promujący nasze mia-
sto. W niedzielę nagrywano pierwsze 
sceny, które odgrywane były w krytej 

pływalni. 
Film ma pokazać ciekawą architekturę 

Lipna oraz życie sportowe i kultural-
ne. Producenci poszukują statystów. 
Wszystkie osoby, które chcą odegrać 

epizod filmowy, być częścią utrwa-
lonej historii, a przede wszystkim 

dobrze się bawić, prosimy o kontakt 
pod numerem telefonu 54 288 42 47 

w godzinach od 7.15 do 15.00. 
Film tworzą: Bartosz Borkowicz, Michał 

Lewandowski, Rafał Perkowski, Arka-
diusz Bejger i Łukasz Zglenicki. Na zdj: 
Bartek Borkowicz i Michał Lewandow-

ski na planie filmu.

Fot. M. Jaworski

      Lipno

Zagraj w filmie o mieście!

Rodzice dzieci z przedszkola w parku nie muszą szukać miejsca w innych placówkach. 
Przedszkole na dotychczasowych warunkach i za taką samą cenę poprowadzi od nowego 
roku właścicielka obiektu Maria Lapierre-Mróz. Właśnie rozpoczynają się zapisy.  

Co to oznacza dla Lipna? 
Dotychczasowy PKS stał się czę-
ścią jednej z największych tego 
typu �rm przewozowych w Pol-
sce. Siedzibą KPTS jest Włocła-
wek, ale u nas, w Inowrocławiu 
i Brodnicy działać będą oddziały. 
Na razie nie wiadomo nic kon-
kretnego w sprawie ewentualnych 
zwolnień pracowników. Wiado-
mo, że w oddziałach prowadzona 
będzie część działań administra-
cyjno-księgowych. Ale na ile eta-
tów starczy pracy? – Trudno mi 
w tej chwili cokolwiek powiedzieć. 
Mamy nową spółkę, na początek 

oznaczało to przeprogramowanie 
bileterek we wszystkich naszych 
autobusach i cała ta ogromna ak-
cja zakończyła się powodzeniem 
w miniony weekend – mówi pre-
zes KPTS Marek Błaszkiewicz. – 
Teraz pracujemy na programem 
reorganizacji, szczegółów jeszcze 
nie znam.

W zarządzie nowej spółki 
przewozowej, oprócz Błaszkiewi-
cza, są jeszcze Andrzej Wasielew-
ski i Artur Bielski. Był w nim także 
Marek Michalski, dotychczasowy 
szef PKS-ów w Lipnie i Inowrocła-
wiu, ale złożył rezygnację.

Zamiar likwidacji przedszkola 
w parku został uchwalony przez 
radnych. I chociaż brakuje jeszcze 
ostatecznej uchwały o likwidacji 
placówki, to już wiemy, że jego los 
jest przesądzony. Przypomnijmy, 
że decyzje samorządu wynikały ze 
zmian właścicielskich nierucho-
mości, na której znajduje się bu-
dynek przedszkola. 

Tymczasem okazuje się, że 
placówka będzie funkcjonowała 
i już przyjmowane są zapisy chęt-

nych. Właściciel obiektu ma dobre 
informacje dla rodziców lipnow-
skich milusińskich. 

– W miejscu istniejące-
go Przedszkola Miejskiego nr 1 
w parku powstanie przedszkole 
niepubliczne i zacznie funkcjono-
wać od września 2012 roku – in-
formuje Krzysztof Mróz. – W tej 
chwili trwają przygotowania do  
prac remontowo-budowlanych 
oraz potrzebnej dokumentacji. 
Zapewnimy wszystkim rodzi-

com dogodny dojazd od ulicy 
Kościuszki, a także poprawią się 
warunki lokalowe, sanitarne, bez-
pieczeństwa poprzez zainstalowa-
nie monitoringu obiektu. Płatność 
za przedszkole nie zmieni się,  
pozostanie na poziomie stawek 
przedszkoli miejskich. Oferujemy 
wszystkim zainteresowanym, poza 
realizacją podstawy programowej 
szereg innych ciekawych zajęć do-
datkowych.

dokończenie na str. 2
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Przedszkole...
Trwają prace wykończeniowe na skępskim rynku. Centralne miejsce ze słynnym kozioł-
kiem zyska nawierzchnię granitową.   

DYŻURY REDAKCYJNE

w środę w godz. 7.00-11.00 Karolina Rokitnicka
w czwartek i w piątek w godz. 8.00-12.00 Adrianna Błaszkiewicz

Czekamy na Państwa uwagi, interwencje, sugestie pod nr. tel. 56 682 26 80

Zarzut posiadania broni bez koniecznych zezwoleń usłyszał 
42-letni właściciel strzelby ze Skępego.

      Skępe

Granit na fontannę
dokończenie ze str. 1

W ofercie są: język obcy, ta-
niec, rytmika, kółka zaintereso-
wań, wyjścia na basen dla dzieci 
starszych, kino, teatrzyki.

Założycielem przedszkola 
niepublicznego jest właścicielka 
obiektu Maria Lapierre-Mróz, na-
tomiast Grażyna Sadowska, obec-
na dyrektor wraz z wykwali�ko-

waną kadrą pedagogiczną zajmie 
się prowadzeniem tej placówki. 
Burmistrz Lipna Janusz Dobroś 
zaoferował swoją pomoc i wspar-
cie przy tworzeniu nowej placów-
ki.

Zapisy już trwają. Wszelkie 
informacje dostępne są pod nr te-
lefonu: 510 954 600.

Lidia Jagielska 

      Skępe

Nielegalna broń
Policjanci, na podstawie wcze-

śniej uzyskanych informacji, po-
stanowili odwiedzić mieszkańca 
gminy Skępe. W jego domu zna-
leźli broń długą na amunicję ostrą 
z przerobionymi elementami, któ-
rą posiadał bez wymaganego ze-
zwolenia. Zabezpieczona strzelba  
poddana zostanie szczegółowej 
ekspertyzie biegłych. 

W czwartek prokurator 
przedstawił mężczyźnie zarzuty 
nielegalnego posiadania broni. 
Zastosował też wobec podejrzane-
go środek zapobiegawczy w posta-
ci dozoru policji. Obowiązuje go 
również zakaz opuszczania kraju. 
Grozi mu 8 lat za kratkami.

(aba)

Skępski Rynek zmienił swo-
je oblicze, jest wygodniej dla kie-
rowców i ładniej dla mieszkańców. 
Kostka brukowa, nowe parkingi, 
drzewa i krzewy posadzone w cen-
trum – to wszystko widoczny wy-
nik rewitalizacji zakończonej póź-
ną jesienią ub.r. 

W centralnym miejscu rynku, 
niezmiennie od lat, zlokalizowana 
jest fontanna ze słynnym skępskim 
koziołkiem. I chociaż ją także ob-
jęła rewitalizacja, to okazało się, że 
prace trzeba poprawić. Fontanna 
ma zostać wyłożona granitem. Pra-
ce wykonuje zakład kamieniarski  
z Lipna.

– Prace potrwają jeszcze 3 dni, 
a wykonujemy te poprawki na zlece-
nie �rmy przeprowadzającej wcze-
śniej rewitalizację terenu – mówią 
pracownicy.

Skępe otrzymało do�nansowa-
nie w kwocie 130 tysięcy złotych na 
rewitalizację centrum miasta, cała 
inwestycja kosztowała 670 tysięcy 
złotych (drugi etap – 285 tysięcy zło-

tych), a wszystkie prace przebiegały 
zgodnie z przyjętym hasłem „Skępe 
miastem przyjaznym, bogatym swo-
ja historią, kulturą i przyrodą”.    

Tekst i fot. Lidia Jagielska

Pracownicy firmy kamieniarskiej podczas prac na rynku

W sobotę wieczorem policjanci zatrzymali 23-latka, który wykazał się dużą pomysłowością 
w uprawie marihuany. Sadzonki trzymał w szafie, liście suszył między kartkami książek.

      Lipno

Bardzo kreatywna uprawa

Podczas zatrzymania 23-latek 
z gminy Lipno miał w kieszeni 
spodni woreczek strunowy z su-
szem ziela i na widok munduro-
wych odrzucił dwie szklane lu�i. 
Podejrzenia policjantów, że jest 
to marihuana,  potwierdziły się 
po wstępnym zbadaniu substancji 
narkotesterem. 

Funkcjonariusze mając infor-
macje o tym, że mężczyzna może 
posiadać jeszcze inne nielegalne 
środki, przeszukali jego mieszka-
nie. W pokoju znaleźli trzy do-
niczki z konopiami indyjskimi, 
w tym dwie hodowle w zaawan-
sowanej fazie wzrostu. Najdo-
rodniejszy z krzaków dojrzewał 
w sza�e, w pomieszczeniu specjal-
nie oświetlonym i wentylowanym. 
Ponadto policjanci zabezpieczyli 
17 liści tego ziela, suszących się 
między kartkami w jednej z ksią-
żek oraz kolejny woreczek z goto-
wym suszem, który znaleźli w szu-

�adzie biurka. 
23-latek tra�ł do policyjnego 

aresztu. Zabezpieczone rośliny 
i susz zostaną zbadane w laborato-
rium kryminalistycznym. Wkrótce 
zapadnie decyzja, jakie mężczyzna 
usłyszy zarzuty.

W piątek wpadli dwaj kłusownicy, urządzający nielegalny połów na Jeziorze Chalińskim.

      Dobrzyń nad Wisłą

Pechowy połów kłusowników
Od wczesnych godzin rannych 

policjanci z posterunku w Do-
brzyniu nad Wisłą i przedstawiciel 
właściciela jeziora obserwowali 
miejsce, w którym kłusownicy do-
puszczali się przestępczego proce-
deru. 

Wkroczyli do akcji, gdy dwaj 
mężczyźni, po podpłynięciu łodzią, 

zaczęli wyciągać z wody zastawio-
ne sieci. Chwilę później  obaj wpa-
dli na gorącym uczynku. Złowione 
ryby: szczupaki, okonie i płocie,  
wróciły do właściciela jeziora. 

Amatorami nieuprawnionych 
połowów okazali się dwaj bracia 
w wieku 23 i 15 lat. Policjanci za-
bezpieczyli wypożyczoną łódź i ok. 

500 m sieci typu wonton. 
Starszy z braci odpowie za nie-

legalny połów ryb, za co – zgodnie 
z ustawą o rybactwie śródlądowym 
– grozi nawet do 2 lat za kratkami. 
Młodszy będzie tłumaczył się przed 
sędzią zajmującym się sprawami 
nieletnich.

(aba)

Ustawa o przeciwdziałaniu 
narkomanii za posiadanie nar-
kotyków i uprawę zabronionych 
roślin przewiduje karę do 3 lat po-
zbawienia wolności, a za handlo-
wanie nimi nawet do lat 10.

(aba), fot. KPP

Konopie indyjskie w szafie? Wyrosły dorodne
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Uczcili ofiary 
katastrofy

      Lipno

Walka była nierówna

R E K L A M A

Naruszenie zasady równości broni – to przyczyna, dla której Sąd Apelacyjny w Gdańsku 
będzie musiał ponownie rozpatrzyć sprawę burmistrza Lipna Janusza Dobrosia. – Okazuje 
się, że podjęliśmy dobrą decyzję – konstatuje dotychczasowe postępowanie rady miasta 
w sprawie burmistrza jej przewodnicząca Maria Turska.

10 kwietnia, w drugą rocznicę katastrofy smoleńskiej, 
w parafii pw. Wniebowzięcia Najświętszej Maryi Panny 
w Lipnie wierni zebrani na mszy św. uczcili ofiary tej tra-
gedii.

– Nie komentuję sprawy przy-
najmniej do czasu otrzymania 
uzasadnienia wyroku z Sądu Naj-
wyższego – mówi Janusz Dobroś.

Sąd Najwyższy rozpatrzył 
sprawę burmistrza Lipna w czwar-
teka. Sama rozprawa trwała około 
30 minut. Nie oznacza to, że tylko 
tyle czasu zajęło sędziom pod-
jęcie decyzji. Wcześniej odbyły 
się ich konsultacje. Sąd Najwyż-
szy doszedł do wniosku, że jeden 
z wniosków Janusza Dobrosia był 
zasadny. Dotyczył on niedopatrze-
nia procedur przez Sąd Apelacyjny 
w Gdańsku.

– Sąd Najwyższy uznał, że do-
szło w tym przypadku do rażące-
go złamania prawa, polegającego 
na złamaniu tzw. zasady równo-
ści broni. Sąd nie zastosował się 
do wniosku adwokata Janusza 
Dobrosia, który chciał przełoże-
nia terminu rozprawy, ponieważ 
w tym samym czasie musiał być na 
innej, jako adwokat z urzędu. Inne 
wnioski zostały przez sąd uznane 
za niesłuszne – mówi Teresa Pyź-
lak z biura prasowego Sądu Naj-
wyższego.

Sąd uznał więc, że wyrok SA 
należy podważyć wyłącznie z po-

wodu uchybień proceduralnych, 
a nie ze względów merytorycz-
nych.  

Zasada równości broni wy-
maga, aby każda ze stron miała 
zapewnioną rozsądną możliwość 
przedstawienia swojej sprawy 
w warunkach, które nie stawiają 
jej w wyraźnie niekorzystnej sytu-
acji wobec strony przeciwnej.

Wyroku Sądu Najwyższego 
nie chce komentować rzecznik 
Sądu Apelacyjnego w Gdańsku. – 
Nie zwykło się komentować wyro-
ków Sądu Najwyższego – mówi.

Po tym, gdy okazało się, że Sąd 
Apelacyjny wydał wyrok, uzna-
jąc burmistrza Janusza Dobrosia 
kłamcą lustracyjnym, rada miasta 
Lipna sprzeciwiała się usunięciu 
go ze stanowiska, co zakłada pra-
wo polskie. 

– Okazało się, że mieliśmy ra-
cję, dając burmistrzowi szansę na 
obronę. Trudno wyobrazić sobie, 
co byłoby w przeciwnym przy-
padku. Teraz czekamy jeszcze na 
decyzję sądu administracyjnego - 
mówi Maria Turska.

Naczelny Sąd Administracyj-
ny ma zająć się skargą kasacyjną, 
odnoszącą się do zarządzenia wo-

jewody Ewy Mes, która nakazała 
Januszowi Dobrosiowi opuszcze-
nie stanowiska. Co ciekawe, od 
zarządzenia nie odwołał się sam 
zainteresowany, a Rada Miasta 
Lipna. I ona też w październiku 
minionego roku podjęła uchwałę 
upoważniającą przewodniczącą 
RM do udzielenia pełnomocnic-
twa procesowego adwokatowi, no-
men omen Grzegorzowi Górskie-
mu, który reprezentuje Dobrosia 
w procesie lustracyjnym. Radni 
zdecydowali się wyjaśniać wątpli-
wości dotyczące prawnej sytuacji 
włodarza miasta za publiczne pie-
niądze? 

– Zapłaciliśmy tyko opłatę są-
dową. Nie wiem o żadnych umo-
wach o wynagrodzenie zawiera-
nych z adwokatem. Żadna faktura  
do urzędu nie wpłynęła, z tego, co 
mi wiadomo – zastrzega Maria 
Turska. 

Szczegóły orzeczenia Sądu 
Najwyższego w sprawie burmi-
strza Lipna opublikujemy, kiedy 
otrzymamy z Warszawy stosowne 
uzasadnienie. To powinno po-
trwać około 3 tygodni.  

Piotr Wołyński

Przed mszą przybyli go-
ście, których przywitał Janusz 
Czapiewski, zobaczyli spektakl 
słowno–muzyczny w wykona-
niu Moniki Witkowskiej, Moniki 
Kruszyńskiej i Arkadiusza Nar-
czewskiego. Następnie pokazano 
�lm „Przebudzenie”. Później znów 
swoje wokalne możliwości zapre-
zentowały Monika Witkowska 

i Monika Kruszyńska.
 Po części artystycznej ksiądz 

prałat Franciszek Cieślak wraz 
z księdzem Mariuszem Budkie-
wiczem odprawili mszę w intencji 
o�ar Smoleńska. Po eucharystii 
delegacje złożyły kwiaty i znicze 
pod krzyżem misyjnym. 

Tekst i fot. (MaJ)

Przybyły delegacje ze sztandarami

Monika Witkowska (z lewej), Monika Kruszyńska i Arkadiusz Narczewski

Paweł Banasik, burmistrz Janusz Dobroś i Piotr Grębicki

Pod krzyżem złożono wiele wiązanek kwiatów i zapalono dużo zniczy

      Lipno

Talia zgarnęła „Laur wiosny”
W piątek w kinie Nawojka spotkały się zespoły z różnych szkół w powiecie, by wziąć udział 
w XVI Przeglądzie Teatrów Dziecięcych „O laur wiosny”. W szranki stanęło dziesięć ze-
społów, które reprezentowało ponad 130 uczestników. Konkurs stał na bardzo wysokim 
poziomie. 

W kategorii szkół podstawo-
wych najlepszy był Teatr 4-5-6 ze 
Szkoły Podstawowej w Czerniko-
wie, który za przedstawienie „Baj-
kowy horrorek” w reżyserii Doroty 
Pucińskiej otrzymał pierwsze miej-
sce. Drugie miejsce zajął Teatrzyk 
Szkolny z Zespołu Szkół w Kikole. 
Aktorzy zaprezentowali spektakl pt. 
„Przygody pchły Szachrajki” w re-
żyserii Mirosławy Blachowskiej.  
W kategorii gimnazjum pierw-

sze miejsce zajęła grupa OTIUM 
z Gimnazjum im. Jana Pawła II 
w Lubaniu za spektakl „Miesz-
czanin szlachcicem”, który reży-
serował Janusz Szałek. Drugie 
miejsce dla grupy teatralnej „Pa-
getos” z Prywatnego Gimna-
zjum nr 1 w Lipnie za spektakl 
„Burza w teatrze Gogo”, wyre-
żyserowany przez Wandę Mróz.  
Najważniejszą nagrodę, czyli 
Grand Prix, otrzymał Teatr Ta-

lia z Publicznego Gimnazjum 
w Chrostkowie wraz z opie-
kunem Anną Gołębiewską. 
Jury przyznało również nagrody 
indywidualne. Za reżyserię wy-
różnieni zostali: Dorota Ducińska, 
Janusz Szałek, Anna Gołębiewska 
i Wanda Mróz. Wyróżnione kre-
acje aktorskie stworzyli: Iga Żu-
rańska, Lidia Wożniczka i Piotr 
Kozicki.

Tekst i fot. (MaJ)
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      Skępe

Nie ma co kręcić nosem?

O problemach wielodzietnej 
rodziny, zamieszkującej lokal ko-
munalny w Kukowie, pisaliśmy 
przed rokiem. Dziesięcioro dzieci 
z rodzicami ma do dyspozycji 33 
metry kwadratowe, jeden pokój 
i kuchnię. Jedno z dzieci Elżbiety 
Nowickiej przewlekle choruje, po-
trzebuje spokoju, a powrót ze szpi-
tala do pokoju zamieszkiwanego 
przez dziewięcioro rodzeństwa 
tego nie zapewnia. 

– Córka więcej czasu spędza 
w szpitalu niż w domu, poza tym 
panująca w mieszkaniu wilgoć 
wpływa na ciągłe pogarszanie się 
stanu zdrowia nas wszystkich – 
alarmuje Elżbieta Nowicka. – Wła-
dze naszej gminy przez ten rok nie 
zrobiły kompletnie nic, nie otrzy-
małam żadnej propozycji, tylko 
zwodzenie, obietnice o rozbudo-
wie tego czy innego lokalu dla nas. 
My chcemy normalnie żyć. W za-
kupie leków pomaga nam zaprzy-
jaźniona pani doktor oraz Caritas, 
bo opieka społeczna ma mi przy-
znać wkrótce „aż” 80 złotych. 

Caritas objął rodzinę pomocą 
jesienią ub. r. Były paczki z podsta-
wowymi produktami żywnościo-
wymi, a teraz lekarstwa dla dzieci, 
inhalator dla pani Elżbiety i pral-
ka. To znaczna pomoc i wszystko 
wskazuje na to, że nie ostatnia. 

Skępski ratusz rozważał roz-
budowę lokalu, w którym mieszka 
teraz Nowicka lub zaadaptowanie 
na cele mieszkaniowe pobliskiej 
hydroforni. Pozostaje jednak 
jeszcze kwestia kon�iktu sąsiedz-
kiego, funduszy na te cele, czasu 
i przeznaczenia budynków. Dwa 
pomieszczenia zajmowane przez 
wielodzietną rodzinę przylega-
ją bowiem do świetlicy wiejskiej, 
której reaktywacja jest przewi-
dziana na najbliższe lata. Takie 
sąsiedztwo zapewne kolidowałoby 
z normalnym funkcjonowaniem 

rodziny. Przystosowanie budyn-
ku hydroforni do celów mieszka-
niowych wymaga wcześniejszego 
demontażu sprzętu specjalistycz-
nego. A to proces i czasochłonny, 
i drogi, tym bardziej, że gmina ma 
jednak dla rodziny propozycję.

- Rozważaliśmy różne wa-
rianty, ale teraz zwolnił się lokal 
w Wiosce, który wkrótce będzie 
przygotowany do zamieszkania – 
informuje Krzysztof Małkiewicz 
ze skępskiego ratusza. –Wymie-
nione zostaną podłogi i ogrzewa-
nie, mieszkanie będzie wymalo-
wane i przeznaczone dla rodziny 
oczekującej na takie lokum. Roz-
kład pomieszczeń w dużej mierze 
rozwiązuje sytuację rodziny wie-
lodzietnej, ponieważ o ile w Ku-
kowie jest jedno pomieszczenie 
przedzielone na pół, to tutaj mamy 
dwa pokoje, kuchnię, łazienkę 
i kotłownię. 

Mieszkanie stanowi własność 
Agencji Nieruchomości Rolnych 
Skarbu Państwa w Bydgoszczy, 
samorząd użytkuje te lokale na 
podstawie umowy, przeznaczając 
je na mieszkania komunalne. Jest 
to jeden z 10 lokali komunalnych, 
jakimi dysponuje gmina i również 
jedno z największych mieszkań, 
jego powierzchnia mieszkalna to 
46 metrów kwadratowych. I to, 
zgodnie z zapewnieniami urzęd-
ników magistratu i dokumenta-
mi, jakimi dysponują, ten lokal 
właśnie zaproponowano rodzinie 
z Kukowa. 

- 30 marca pani Nowicka oglą-
dała mieszkanie, niestety wszystko 
wskazuje na to, że nie jest zainte-
resowana staraniem się o ten lokal 
– wyjaśnia Krzysztof Małkiewicz. 
– 2 kwietnia do urzędu wpłynę-
ło pismo od pani Nowickiej, po-
twierdzające ten fakt. Mieszkanie 
zostanie przydzielone innej ocze-
kującej rodzinie, tym bardziej, że 

takich nie brakuje.
Obecnie na liście oczekujących 

na przyznanie lokalu komunalne-
go widnieje dwadzieścia rodzin, 
w tym cztery z wyrokami eksmi-
syjnymi orzekającymi o prawie 
do lokalu socjalnego. To właśnie 
te cztery rodziny są uprzywilejo-
wane z mocy prawa w przydzia-
le mieszkań i im gmina lokal za-
pewnić musi, a jeżeli nie ma takiej 
możliwości, płaci odszkodowanie. 
Sytuacje tych rodzin rozpatrywał 
bowiem sąd i orzekł na podstawie 
stanu faktycznego konieczność 
wsparcia mieszkaniowego. Pozo-
stałe rodziny to również osoby do-
tknięte bezrobociem, ubóstwem 
i rodziny wielodzietne. Każde 
mieszkanie jest więc na wagę złota. 
Gmina Skępe dysponuje obecnie 
10 mieszkaniami komunalnymi 
w trzech budynkach wielorodzin-
nych i jednym socjalnym. Wśród 
nich przeważają lokale małe, na-
wet jednoizbowe. 

– Nie otrzymałam żadnej 
propozycji od gminy odnośnie 
mieszkania – odpowiada Elżbieta 
Nowicka. – Wcześniej dostałam 
tylko pismo od burmistrza, żebym 
sobie wynajęła lokal w zasobach 
prywatnych. Władze nie zrobiły 
nic w mojej sprawie.

Urzędnicy przyznają, że pi-
smo zawierające analizę stanu fak-
tycznego zostało do Elżbiety No-
wickiej wysłane. Skępe bowiem, 
podobnie jak inne samorządy, 
w pierwszej kolejności przydziela 
mieszkania z zasobów gminnych 
rodzinom bez środków niezbęd-
nych do utrzymania. Jak jednak 
wytłumaczyć fakt zawarty w urzę-
dowych dokumentach, wyraźnie 
potwierdzający wizytę Nowickiej 
w przedmiotowym lokalu w obec-
ności pracownika upoważnionego 
przez burmistrza?

– Tak, rzeczywiście byłam 

w tym mieszkaniu, zrobiłam na-
wet zdjęcia, ale nie traktuję tego 
jako propozycji przydziału miesz-
kania,  ten lokal w Wiosce nie na-
daje się dla mojej rodziny – wy-
jaśnia kobieta. – Po pierwsze, jest 
zbyt mały, tylko trochę większy od 
tego w Kukowie. Poza tym jest tak 
zniszczony, że nie nadaje się do 
użytku. Musiałabym zabrać dzieci 
ze szkoły w Czermnie, przepro-
wadzka to też koszty. Poza tym 
ja żadnej o�cjalnej propozycji nie 
otrzymałam, czekam na pismo 
od burmistrza. Nie można mi 
zarzucać, że czegoś odmawiam, 
skoro nie przestrzega się zasad. 
Niech burmistrz nauczy się, co to 
jest i do czego służy administra-
cja. Ja złożyłam kolejne pismo do 
przewodniczącego rady i czekam 
na odpowiedź w ciągu miesiąca. 
Jeszcze raz mówię, nie mam żad-
nej propozycji, a o ten komfort 
w Wiosce można sobie tylko nogi 
połamać. Nie mogą mi zarzucić, że 
nie przyjęłam lokalu.

Przyznanie tego lokalu dla 
rodziny z Kukowa, według władz, 

W gminie Skępe na mieszkanie komunalne czeka 20 rodzin, w tym 12-osobowa z Kuko-
wa. – Zwolnił się lokal, który gmina przygotowuje do zamieszkania, ale Elżbieta Nowicka 
odmówiła jego przyjęcia – informuje Krzysztof Małkiewicz ze skępskiego ratusza.

było najlepszym rozwiązaniem, 
już wcześniej tę właśnie propozy-
cję rozważał w rozmowie z nami 
burmistrz Andrzej Gatyński. Prze-
szkodą była tylko nieuregulowana 
wtedy sytuacja prawno–admini-
stracyjna lokalu, podjęte zosta-
ły stosowne kroki i z przydziału 
mieszkania wkrótce będzie cieszy-
ła się skępska rodzina. Czy będzie 
to rodzina Nowickich?

– Urząd może wydać decyzję 
o przydziale danego mieszkania, 
a w tej chwili jest na to za wcześnie 
– wyjaśnia Jacek Frymarkiewicz 
z UMiG Skępe. – Elżbieta Nowic-
ka wie o tym wolnym mieszkaniu, 
ponieważ była je nawet obejrzeć. 
A urząd nie ma możliwości wy-
dawania, np. decyzji z propozycją 
przyznania lokalu. 

Sytuacja na rynku lokali ko-
munalnych jest trudna i to nie 
tylko w Skępem. Na każde pozy-
skane  przez samorząd mieszkanie  
jest kolejka chętnych i tak też jest 
w tym przypadku. 

Tekst i fot. 

Lidia Jagielska 

      Lipno

Ślub w nowej sali
Zakończył się remont sali ślubów w lipnowskim ratuszu. Wykonawcami byli pracownicy 
gospodarczy magistratu. 

Najpierw była rewitalizacja 
klasycystycznego budynku ratu-
sza miejskiego, czyli kolejny pro-
jekt ujęty w Lokalnym Programie 
Rewitalizacji. Ratusz zyskał wte-
dy nowe okna, drzwi, elewację, 
wyremontowane zostały koryta-
rze oraz wymienione pokrycie 
dachowe. Po rewitalizacji lipnow-
ski ratusz, dzięki likwidacji barier 
architektonicznych, stał się miej-

scem przyjaznym osobom niepeł-
nosprawnym.

Teraz zakończyły się prace 
remontowe w sali ślubów wyko-
nywane własnymi siłami, czyli 
przez pracowników gospodar-
czych ratusza. Ze ścian zdemon-
towane zostały dotychczasowe 
panele i ozdoby, wymieniono 
grzejniki i okna, sala doczeka się 
także nowego sprzętu nagłaśnia-

jącego ceremonie ślubne. Ściany 
sali ślubów zostały wzbogacone 
motywami kolumn i sztukaterii, 
odnowienia doczekał się parkiet, 
a całość zwieńczyły nowe meble.

Sala w nowej odsłonie zosta-
ła udostępniona po raz pierwszy 
parom zawierającym związek 
małżeński podczas Świąt Wielka-
nocnych.            

Lidia Jagielska 

Elżbieta Nowicka cały czas czeka na realną poprawę warunków mieszkaniowych

      Dobrzyń nad Wisłą

Łup krótkotrwały
Nieco ponad dobę cieszyli się skradzioną chłodnicą dwaj 
złodzieje. Wymontowali ją z LIAZA.

Chłodnica zniknęła z cięża-
rówki, zaparkowanej na prywat-
nej posesji, w wielkanocny week-
end.  Warta była 500 zł.

Policjanci szybko ustalili 
podejrzanych. Najpierw odwie-
dzili 26-latka i w jego miejscu za-
mieszkania znaleźli poszukiwaną 
chłodnicę. Mężczyzna został za-
trzymany, a nieco później jego los 
podzielił drugi z podejrzewanych   

- 19-latek. 
Obaj przyznali się do wspólnej 

akcji. Zaraz po świętach planowa-
li spieniężyć łup w punkcie skupu 
złomu, ale nie zdążyli. Usłyszeli 
już zarzuty kradzieży i skorzystali 
z prawa do dobrowolnego podda-
nia się karze. Chłodnica wróciła 
na swoje miejsce.

(aba)
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Ekologicznie o ziemi
W piątek dzieci z przedszkola im. Ewy Szelburg–Zarembiny 
zgłębiały tajemnice Ziemi. Organizatorem zajęć była miej-
scowa książnica.

10 maja (czwartek) w kilku punktach gminy Wielgie jej 
mieszkańcy będą mogli bezpłatnie pozbyć się odpadów 
AGD i RTV oraz zużytych opon.

      Powiat

Witajcie na świecie!

Córka Emilii i Wojciecha Szablewskich 
z Kamienia Kmiecego urodziła się  

w lipnowskim szpitalu 10 kwietnia, 
ważyła 3 kg i mierzyła 57 cm. Ma brata 

Ksawerego. 

Wiktoria Falejczyk urodziła się  
11 kwietnia w lipnowskim szpitalu, 

ważyła 2,95 kg i mierzyła 54 cm. Jest 
pierwszym dzieckiem Wioletty i Pawła 

z Lipna.

Anastazja Cieślak urodziła się  
10 kwietnia w lipnowskim szpitalu, 

ważyła 3,25 kg i mierzyła 57 cm. Jest  
córką Karoliny i Krystiana z Lipna, ma 

brata Antosia.

Piotr Tatarewicz urodził się 14 kwietnia 
w lipnowskim szpitalu, ważył 3,25 kg  

i mierzył 55 cm. Jest synem Marii  
i Jarosława z Kikoła oraz bratem Emilii 

i Jakuba.

Karolina Kwiatkowska urodziła się 
12 kwietnia w lipnowskim szpitalu, 

ważyła 3,45 kg i mierzyła 55 cm. Jest 
pierwszym dzieckiem Ilony i Damiana 

z Lipna.

Anielka Kolanowska urodziła się  
9 kwietnia w Bra-medzie, ważyła 4 kg  

i mierzyła 57 cm. Jest córką Joanny  
i Pawła z Włocławka, ma siostrę Zuzię.

Jaśmina Falkowska urodziła się  
10 kwietnia w Bra-medzie, ważyła  

3,3 kg i mierzyła 56 cm. Jest pierw-
szym dzieckiem Joanny z Lipna.

Bartłomiej Kiełpiński urodził się  
11 kwietnia w Bra–medzie, ważył 

3,1 kg i mierzył 56 cm. Jest synem 
Małgorzaty i Zbigniewa z Hornówka, 

ma siostrę Klaudię. 

Milenka Kuraśkiewicz urodziła się  
11 kwietnia w Bra-medzie, ważyła  

3,1 kg i mierzyła 56 cm. Jest córką 
Karoliny i Arkadiusza z Woli, ma 

siostrę Natalkę. 

Syn Joanny i Jarosława Lewandow-
skich z Lipna urodził się 10 kwietnia  

w Bra–medzie, ważył 3,8 kg i mierzył 
58 cm. Jest bratem Oliwii i Jana.   

fot. Lidia Jagielska

       Wielgie

Oddaj bezpłatnie

Akcja miała charakter po-
znawczy, ale także ekologiczny. 
Dzieci wiedzą już teraz jak ziemia 
powinna wyglądać, a jak w wielu 
miejscach wygląda za sprawą bar-
dzo nieodpowiedzialnych zacho-
wań ludzi. 

– 22 kwietnia obchodzimy 
Światowy Dzień Ziemi – mówi 
Katarzyna Błaszkiewicz z Miejsko
–Gminnej Biblioteki Publicznej 
w Skępem. - Ziemia jest naszym 
domem, więc wszyscy mieszkańcy 
powinni o nią dbać, zarówno duzi, 
jak i mali. Dlatego właśnie bardzo 
ważne jest propagowanie ochrony 
środowiska wśród najmłodszych. 
Z tą właśnie myślą 13 kwietnia 
udaliśmy się do Przedszkola im. 
Ewy Szelburg-Zarembiny.

I jak przystało na taką wizytę, 
nie zabrakło wspólnego czytania 

bajek i dobrej zabawy. Dzięki ko-
lorowym książeczkom dzieci prze-
niosły się w przestrzeń kosmiczną. 
Zobaczyły jak wygląda Ziemia 
i inne planety oraz poznały różne, 
zmieniające się w czasie formy ży-
cia na Ziemi. Z ogromnym zainte-
resowaniem wysłuchały również 
bajki o skrzacie Hubie i leśnych 
zwierzętach, które obserwowały 
jak ludzie niszczą las. Na koniec 
zajęć przedszkolaki tradycyjnie 
wykazały się umiejętnościami 
plastycznymi, a spod kredek skęp-
skich milusińskich wychodziły 
niezwykłe, dokładnie pokoloro-
wane dinozaury.

Pewne jest też, że miejscowe 
przedszkolaki wiedzą już, że o Zie-
mię trzeba dbać.

Lidia Jagielska, fot. nadesłane  

Śmieci będzie można oddawać 
w godzinach 9.00-12.00. Do od-
padów pochodzenia AGD i RTV 
zalicza się m.in.: telewizory, ma-
gnetowidy, radia, pralki, lodówki, 
zamrażarki, komputery, skanery, 
drukarki itp. Podczas przeprowa-
dzanej akcji będą zbierane zużyte 
opony rowerowe, samochodowe 
i motocyklowe. Szczegółowe in-
formacje można uzyskać w Urzę-
dzie Gminy w Wielgiem, pokój nr 
8, tel. 54 289-73-80 wew. 44.

Odpady będą zbierane w na-
stępujących punktach: remiza OSP 
Zaduszniki; remiza OSP Czarne, 

świetlica Suszewo, budynek CKOR 
Płonczyn, budynek urzędu gminy, 
świetlica Tupadły.

Władze gminy proszą wszyst-
kich mieszkańców o czynny udział 
w akcji. Wielokrotnie zdarza się, 
że odpady RTV i AGD czy zuży-
te opony tra�ają do okolicznych 
lasów, zbiorników wodnych, czy 
przydrożnych rowów. W związku 
z akcją zbierania odpadów miesz-
kańcy wspólnie mogą zadbać 
o porządek na terenie własnych 
miejscowości.

(ak)

Nie zabrakło wspólnego czytania bajek z ekologicznym przesłaniem
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      Kikół

Uczniowie na obcych językach

W środę w hali sportowej przy Zespole Szkół w Kikole 
uczniowie klas I-III z podstawówek z całej gminy wzięli 
udział w zajęciach poświęconych bezpieczeństwu ruchu 
drogowego oraz ratownictwu medycznemu.

      Kikół

O bezpieczeństwie
dla najmłodszych

Dzieciaki dowiedziały się 
sporo o zagrożeniach na drogach, 
udzielaniu pierwszej pomocy, ale 
przede wszystkim goście uświa-
domili im, jak ważne jest noszenie 
elementów odblaskowych. Podczas 
zajęć do dyspozycji uczniów był 
furgon pro�laktyczno–edukacyj-
ny, który jest wyposażony w sprzęt 
umożliwiający przeprowadzanie 
różnego rodzaju konkursów do-
tyczących bezpieczeństwa ruchu 
drogowego. Znajdują się w nim m. 
in. rowery, kaski ochronne, odbla-
skowe kamizelki ochronne, plan-
sze dydaktyczne czy rowerowy tor 
przeszkód, który wzbudził wielkie 
zainteresowanie.

Zajęcia odbyły się w ramach 
projektu „Widoczna Gmina”, który 
nawiązuje do założeń rządowego 
programu ograniczania przestęp-
czości i aspołecznych zachowań 
„Razem bezpiecznie”. Poprowa-
dzili je: Piotr Kozłowski z wydzia-
łu bezpieczeństwa urzędu woje-
wódzkiego, komisarz Krzysztof 
Złotnicki z komendy wojewódz-
kiej i ratownik medyczny Agniesz-
ka Filarecka. Działaniom patronu-
je wojewoda Ewa Mes. 

Na zakończenie wszystkie 
dzieci otrzymały kamizelki odbla-
skowe z logo gminy Kikół, ufun-
dowane przez wójta. 

(aba), fot. nadesłane

W Szkole Podstawowej w Kikole odbył się Europejski Dzień Języków Obcych. Uczniowie 
mieli okazję pochwalić się swoimi lingwistycznymi umiejętnościami.

Dzieci przypomniały, jakie ję-
zyki obowiązują w państwach eu-
ropejskich. Podały też receptę na 
szybkie przyswojenie i zapamię-
tanie obcych słówek. Uczniowie 
klas IV-VI przygotowali przed-
stawienie w języku niemieckim 
oraz konkursy językowe. Drużyny 
musiały rozpoznać państwa po 
�agach i mapach konturowych, 

podać w jakich językach śpiewane 
były piosenki i z jakich języków 
pochodziły słówka, wymienić sto-
lice państw  oraz nazwy krajów, 
w których urodzili się sławni lu-
dzie. Rywalizację wygrała klasa VI 
b (27 pkt.) i zdobyła tytuł Mistrzów 
Języków Obcych, drugie miejsce 
zajęła IV b (25 pkt.), a trzecie V b 
(21 pkt.). 

W konkursie plastycznym 
„Symbole Europy” zwyciężył Mi-
łosz Różański, druga lokata dla 
Natalii  Stańczyk, a kolejna dla 
Sary Kowalskiej.

Dzień Języków Obcych przy-
gotowały nauczycielki Ilona Ku-
charska-Gulcz i Kamila Kotwicka. 

(aba), fot. nadesłane

Odpowiada drużyna z klasy VIa Kamil Kałużny, Sebastian Kowalski i Łukasz 
Młotkowski

Uczennice klasy VIb z flagami różnych państw

Ekipy z klas IVa, IVb i Va

Drużyny reprezentującę klasy na scenie

Każdy chciał odpowiadać

Pokaz udzielania pierwszej pomocy

Wesołe kamizelki odblaskowe uczniowie dostali w prezencie

Prowadzące; Agnieszka Szablewska Ê
i Patrycja Kamińska z klasy VI b
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      Skępe

Powitali wiosnę piosenką
W czwartek w sali głównej Centrum Kulturalno–Oświatowo–Rekreacyjnego odbył się Ê
I Gminny Przegląd Piosenki Wiosennej. Wystąpiły przedszkolaki, uczniowie szkół podsta-
wowych z terenu miasta i gminy oraz gimnazjaliści. Impreza odbyła się pod patronatem 
burmistrza Andrzeja Gatyńskiego. 

Na I Przegląd Piosenki Wio-
sennej przyjechały dzieci z Łąkie-
go, Czermna, Wioski i ze Skępego. 
Opowiadały o wiośnie słowami 
piosenek znanych, popularnych, 
ale także zapomnianych. Był też 
utwór autorski. Wszystkie wystę-
py łączyła radość i niepowtarzalny 
nastrój młodych wykonawców. 

- Kalendarzowa wiosna przy-
szła 20 marca, ale zgodnie z przy-
słowiem ludowym tak naprawdę 
tę porę roku witamy na święte-

go Wojciecha, czyli 23 kwietnia 
–przypomniała młodemu poko-
leniu Ewa Jastrzębska. – Wiosną 
należy się cieszyć w każdej chwili, 
powitajmy ją więc piosenką.

Występom uczestników przy-
słuchiwała się komisja konkur-
sowa w składzie: Danuta Śmie-
chowska, Anna Olszewska, Janusz 
Kozłowski i Jerzy Kowalski. Naj-
lepsi wykonawcy zaprezentują się 
przed szerszą publicznością pod-
czas skępskiego koncertu „Na po-

witanie wiosny”. 
Pomysłodawczynią przeglądu 

piosenki wiosennej jest Karolina 
Maćkiewicz z CKOR–u, a patro-
nat nad imprezą objął burmistrz 
Skępego Andrzej Gatyński.

Po trudach występów na 
wszystkich czekała słodka niespo-
dzianka przygotowana przez orga-
nizatorki Ewę Jastrzębską i Karoli-
nę Maćkiewicz.

Tekst i fot. Lidia Jagielska

Ostatnie chwile przed występem wymagały skupienia, bo konkurencja była ogrom-

na (na zdj. Kamil i Sebastian z Czermna)

Nad przebiegiem zmagań czuwały Karolina Maćkiewicz i Ewa Jastrzębska

Jury w pełnym składzie; od lewej Jerzy Kowalski, Danuta Śmiechowska, Anna 
Olszewska i Janusz Kozłowski

Śpiewam od zawsze, a od przyszłego roku rozpocznę profesjonalną naukę – mówi 
Małgosia Gabryszewska ze Skępego, która brawurowo wykonała przypomnianą 

ostatnio przez Macieja Maleńczuka piosenkę „Ostatnia nocka”
– Dziś występuję z moją autorską piosenką, jest to mój czwarty konkurs wokalny 

i zawsze wygrywałem – mówi Artur, uczeń klasy VI SP w Skępem

Dominik z zerówki w Czermnie 
udowodnił wszystkim, że nie wie, co to 

jest trema

Przedszkolaki ze Skępego zaopatrzyły się w niezbędne rekwizyty i dokładnie wyśpiewały, jak wygląda wiosna

Zuzia i Roksana ze Szkoły Podstawowej w Czermnie zadbały również o wiosenny 
wygląd

Weronika, pierwszoklasistka ze Skępe-
go w utworze „Słoneczko”
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      Lipno

Spacer z burmistrzem 
W środę w samo południe na Bulwarze Poli Negri burmistrz Janusz Dobroś zainaugurował 
lipnowski Rok Aktywności Seniorów. Był nordic walking, gimnastyka i wspólny posiłek.

      Dobrzyń nad Wisłą

Niebo bez tajemnic
Przyszkolne Obserwatorium Astronomiczne „Astro-Baza” im. Mariana Kowalskiego w Do-
brzyniu nad Wisłą działa od grudnia minionego roku. Od jego uroczystego otwarcia obiekt 
zwiedzali już uczniowie szkół podstawowych z Dobrzynia nad Wisłą i Dyblina.

Każdy zna starą mądrość ży-
ciową mówiącą, że sport to zdro-
wie. 11 kwietnia, za namową bur-
mistrza, seniorzy rozpoczęli marsz 
po zdrowie. Uczestnikom akcji 
towarzyszył burmistrz Janusz Do-
broś i sekretarz miasta Alicja Let-
kiewicz-Sulińska, a nad sportową 
poprawnością marszu z kijkami 
czuwali instruktorzy miejscowego 
ośrodka sportu Marcin Bartczak 
i Paweł Uzarski. 

A wśród uczestników sporto-
wej środy byli i nowicjusze w tej 
dyscyplinie, i zaprawieni w dłu-
gich marszach. Nordic walking to 
nie tylko okazja miłego spędzenia 
czasu na świeżym powietrzu, ale 
przede wszystkim forma rekreacji  
usprawniająca układ sercowo–na-
czyniowy i oddechowy. I z tego 
doskonale zdają sobie sprawę lip-

nowscy seniorzy. Spacer ten za-
pewnia zwiększenie  poboru  tlenu 
średnio o 20–58 procent, w zależ-
ności od intensywności wbijania 
kijków. Rozwija wszystkie mięśnie 
kończyn dolnych, prostowników 
rąk, wzmacnia mięśnie tułowia, 
ramion i barków. W porównaniu 
ze zwykłym chodem, pozwala spa-
lić od 20 do 40 procent kalorii wię-
cej. Kijki pomagają w utrzymaniu 
lepszej postawy, równowagi i sta-
bilności podczas chodu w trud-
nym terenie. Osoby uprawiające 
nordic walking angażują mięśnie 
ciała w większym stopniu, chociaż 
mniej intensywnie niż w zwykłym 
marszu. Ważne jest również to, że 
nordic walking można uprawiać 
przez cały rok, w różnym terenie. 
Wymyślony został w Finlandii 
w latach dwudziestych  XX wieku, 

od ubiegłej środy ma również wie-
lu zwolenników w Lipnie.

Na miejskim boisku wielo-
funkcyjnym do akcji przystąpiła 
instruktorka Beata Lewicka, zapra-
szając seniorów do przeróżnych 
ćwiczeń, wykonywanych w rytm 
muzyki.

Po wysiłku �zycznym przy-
szedł czas na coś dla podniebienia. 
Pracownicy Miejskiego Ośrodka 
Sportu i Rekreacji zadbali o gro-
chówkę i  kiełbaski. Inaugurację 
roku aktywności seniorów można 
uznać za udaną, teraz czas na ko-
lejne kroki.         

Organizatorem akcji był bur-
mistrz Janusz Dobroś oraz Miejski 
Ośrodek Sportu i Rekreacji w Lip-
nie.       

Tekst i fot. Lidia Jagielska

Na boisku przywitał wszystkich i zachęcił do aktywności Jarosław Lenkiewicz, 
dyrektor MOSiR-u

I w drogę po zdrowie

Burmistrz Janusz Dobroś zainaugurował rok aktywności seniorów, a Marcin 
Bartczak udzielił fachowych wskazówek przed marszem

– Grochówka jest pyszna – zachwalali 
uczestnicy akcji Nikt nie narzekał na zmęczenie

„Astro-Bazę” otwarto 7 grudnia 
minionego roku. Obiekt mieszczący 
się przy ulicy Licealnej 6 ma być jed-
ną z wizytówek miasta i regionu. Po-
wstał w ramach projektu, który za-
kładał budowę 14 specjalistycznych 
obiektów wyposażonych w telesko-
py służące do obserwacji ciał niebie-
skich. Było to piąte obserwatorium  
w naszym województwie. – „Astro-
Baza” ma służyć temu, by popula-
ryzować wiedzę astronomiczną, za-
chęcać młodych ludzi, uczniów do 
nauk przyrodniczych i matematyki. 
To jest coś, czego w naszym kraju 
brakuje – mówi Andrzej Szyjkow-
ski, opiekun „Astro-Bazy”.

Po oddaniu do użytku budyn-
ku, zwiedzali go uczniowie szkół 
podstawowych z Dobrzynia nad 
Wisłą i Dyblina oraz gimnazjaliści 
z Dobrzynia. Udostępniony był tak-

że do zwiedzania również dla naj-
młodszych z przedszkola oraz dla 
mieszkańców Dobrzynia nad Wisłą 
i przebywających w Dobrzyniu go-
ści z innych miejsc Polski, a nawet ze 
Szwajcarii. W „Astro-Bazie” odby-
wają się także zajęcia Koła Astrono-
micznego działającego przy Szkole 
Podstawowej w Dobrzyniu nad 
Wisłą. Członkowie koła brali udział 

m. in. w ogólnoświatowej akcji w ra-
mach programów Great Word Wide 
Star Count oraz Globe at Night.

Koordynatorami „Astro-Bazy” 
są Andrzej Szyjkowski oraz Da-
riusz Spryszyński. Do końca kwiet-
nia będą pełnić godzinne dyżury 
w obiekcie 19, 24 oraz 26 kwietnia 
w godzinach 20.00-21.00.

(ak), fot. nadesłane

Koordynator „Astro-Bazy” Andrzej Szyjkowski prezentuje młodzieży możliwości 
obiektu

Nawet takie maluchy chcą wiedzieć, „co w niebie piszczy” 

Wycieczka na tarasie obserwacyjnym
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      Tłuchowo

Slalomem i główką
W piątek w Publicznym Gimnazjum im. Ziemi Dobrzyńskiej w Tłuchowie odbyły się  eli-
minacje powiatowe XXXV Ogólnopolskiego Turnieju Bezpieczeństwa w Ruchu Drogowym. 
Niepokonani okazali się uczniowie ze Skępego.

Do turnieju zgłosiło się 10 
trzyosobowych drużyn, zwycięz-
ców eliminacji gminnych. Zmaga-
nia składały się z czterech części. 
Na początku trzeba było rozwiązać 
test wiedzy, dotyczący zasad i prze-
pisów o ruchu pieszych i rowerzy-
stów, sytuacji w ruchu drogowym, 
znajomości znaków drogowych 
oraz zasad udzielania pierwszej 
pomocy przedmedycznej. Potem 
uczestnicy pokonywali rowerowy 
tor przeszkód oraz zaliczali prze-
jazd po miasteczku ruchu drogo-
wego. Czwartą konkurencją była 
pierwsza pomoc przedmedyczna.   

Zwycięzcami turnieju w kate-
gorii szkół podstawowych zostali 
uczniowie ze Skępego: Sylwia Le-

wandowska, Mateusz Kalksztejn 
i Damian Marcinkowski, drugie 
miejsce zajęli uczniowie ze Szko-
ły Podstawowej w Tłuchowie 
a trzecie – Szkoły Podstawowej 
we Wielgiem. W kategorii gim-
nazjów zwyciężyła drużyna ze 
Skępego: Damian Błażejewski, 
Sebastian Boniecki i Przemysław 
Lewandowski, drugie miejsce 
zdobyli gimnazjaliści z Tłuchowa, 
a trzecie z Kikoła. Indywidualnie 
najlepsi byli Mateusz Kalksztejn 
ze Szkoły Podstawowej w Skępem 
oraz Damian Śmigielski z gimna-
zjum w Tłuchowie. Nagrodzono 
także Marcina Majdę z gimna-
zjum w Radomicach za bezbłędne 
rozwiązanie testu oraz Adriana 

Kowalskiego ze Szkoły Podstawo-
wej  w Kikole  i Radosława Czu-
bakowskiego ze SP w Wielgiem za 
najlepsze wyniki w teście (23 pkt. 
na 25 możliwych).

Nad prawidłowym przebie-
giem turnieju czuwała komisja, 
której przewodniczył wizytator 
włocławskiej delegatury Kurato-
rium Oświaty w Bydgoszczy An-
drzej Gralak. Poszczególne kon-
kurencje nadzorowali powołani 
przez organizatorów nauczyciele 
oraz policjanci z Komendy Powia-
towej Policji w Lipnie: aspirant szt. 
Anna Kozłowska, sierż. Joanna 
Karpińska i młodszy aspirant Ar-
kadiusz Górecki.

(aba), fot. nadesłane

Dyrektor Gimnazjum w Tłuchowie Kazimierz Winnicki wita przybyłych na turniej 

Zwycięska drużyna SP w Skępem (Sylwia Lewandowska, Mateusz Kalksztejn 
i Damian Marcinkowski) z opiekunem

III miejsce dla gimnazjum w Kikole: Radosław Insadowski, Kamil Stańczyk Ê
i Krystian Majewski

Damian Śmigielski nagrodzony za najlepszy wynik indywidualny

Przed testem szkół podstawowych; na pierwszym planie Bartłomiej ChyzińskiMłodszy aspirant Arkadiusz Górecki objaśnia trasę przejazdu po miasteczku komunikacyjnym

Puchar, dyplom i nagrody za I miejsce otrzymuje drużyna gimnazjum ze Skępego

Nagradzana za II miejsce drużyna z gimnazjum w Tłuchowie
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       Prawo

Paliwo po nowemu?
Część posłów, biorąc pod uwagę wzrost cen ropy, planuje 
zmienić ustawę, która określa formę zwrotu akcyzy za pali-
wo zużyte do pracy w polu.

      Mechanizacja

Zamiast dwukółek
Do zawożenia bydła czy trzody chlewnej na rynek czy do punktów skupu wciąż służą naj-
częściej dwukółki. Te bardzo uniwersalne pojazdy często wykonywane są przez rolników. 
Zawsze warto jednak spojrzeć, co w dziedzinie przewozu zwierząt oferuje rynek. Projekt przewiduje zwięk-

szenie limitu paliwa zużytego na 
hektar do 126 l, ustalanie stawki 
zwrotu podczas przyjmowania 
ustawy budżetowej, co pozwoli 
na ściślejszą kontrolę Sejmu nad 
środkami przeznaczonymi na  do-
płaty do paliwa rolniczego, a także 
– w przypadku posiadania ziemi 
w kilku gminach - zwrot w gminie, 
w której położona jest największa 
część powierzchni gospodarstwa 
rolnego.

„W obecnej dramatycznej sy-
tuacji polskiego rolnictwa koniecz-
ne jest wprowadzenie rozwiązań 

mogących wpłynąć na jej poprawę, 
dlatego też złożenie projektu usta-
wy o zmianie ustawy o zwrocie 
podatku akcyzowego zawartego 
w cenie oleju napędowego wyko-
rzystywanego do produkcji rolnej 
jest w pełni uzasadnione” - napi-
sano w uzasadnieniu do projektu. 
Biorąc pod uwagę fakt, że wniosek 
o zmianę prawa złożyli posłowie 
PiS i zapewne będzie on pociągał 
za sobą dodatkowe wydatki z bu-
dżetu, ma on niewielkie szansę na 
realizacje.

(pw)

       Pomoc

Od kogo 100 złotych?
Stosunkowo niedużo, bo 140 milionów złotych przeznaczył 
rząd na łagodzenie skutków zimowych przymrozków. Naj-
więcej kosztować będą dopłaty dla rolników na przesianie 
pól.

Wielu rolników pyta się na 
jakich zasadach będą udzielane 
dopłaty obiecane przez rząd. Wia-
domo, że będzie to pomoc przy-
znawana przez Agencję Restruk-
turyzacji i Modernizacji Rolnictwa 
na wniosek producenta rolnego, 
złożony wraz z jego oświadcze-
niem o powierzchni upraw rol-
nych wymagających ponownego 
obsiewu, potwierdzonym przez 

komisję powołaną przez wojewo-
dę. Dokumenty należy złożyć do 
kierownika biura powiatowego 
agencji właściwego ze względu na 
miejsce zamieszkania lub siedzibę 
producenta rolnego do 1 czerwca. 
W przypadku tej pomocy nie ma 
warunku ubezpieczenia 50 proc. 
upraw i progu 30 proc. szkód w ca-
łym gospodarstwie rolnym.

(pw)

       Straty

20 proc. do zaorania
W wyniku srogich mrozów w lutym bardzo ucierpiały upra-
wy w naszej okolicy, szczególnie rzepak ozimy. Straty nie 
wszędzie są jednak tak znaczne jak u nas. Ogólnopolskie 
szacunki mówią o zniszczeniu 20 proc. upraw.

Łącznie w siedmiu woje-
wództwach północno-zachod-
niej, zachodniej i centralnej Pol-
ski (woj. lubuskie, wielkopolskie, 
dolnośląskie, łódzkie, kujawsko-
pomorskie, pomorskie, zachod-
niopomorskie) areał zasiewów 
rzepaku ozimego kwalifikujący 
się do likwidacji wskutek wy-
marznięcia oceniany jest na ok. 
160 tys. ha.

To jednak nie koniec proble-
mów. Nawet ci, którzy zdecydo-
wali się dać szanse swoim upra-
wom rzepaku i nie zaorali ich, 
z niepokojem patrzą na maj. Rok 
temu w tym miesiącu zniszczo-
ne zostały kwiaty na roślinie, co 
miało znaczny wpływ na wielkość 
zbiorów. W optymistycznym sce-
nariuszu rzepak odbuduje swoje 
możliwości produkcyjne. Rośli-
na ta potrzebuje dużo wilgoci 
i jeżeli ją ma, potrafi odbić nawet 

wówczas, gdy została częściowo 
uszkodzona.

W 2011 roku rzepak na ryn-
ku krajowym był drogi. Płacono 
nawet 1,8 tys. zł za tonę, podczas 
gdy rok wcześniej rolnik mógł 
dostać za to ziarno 1,2-1,3 tys. 
zł/t. Obecnie ceny rzepaku na 
rynkach światowych rosną. Pod 
koniec marca na paryskiej gieł-
dzie tona kosztowała ponad 490 
euro. W naszym kraju konsumu-
je się głównie olej rzepakowy, 
kolejne miejsca zajmują olej sło-
necznikowy oraz oliwa z oliwek. 
W sumie w 2010 r. spożycie ole-
jów wynosiło 20,4 kg na osobę 
rocznie. Na początku kwietnia 
litr Oleju Kujawskiego (rzepa-
kowego) kosztował w supermar-
ketach od 5,59 do 8,59. Średnio 
6,66 zł za litr.

(pw)

Pronar z Narwii ma w swojej 
ofercie dwie przyczepy do prze-
wozu zwierząt: Kurier 6 i Kurier 
10. Pierwsza to jednoosiówka 
o całkowitej dopuszczalnej masie 
5100 kg. Ścianki są przymocowa-
ne do metalowego szkieletu, któ-
ry oplata przyczepę także z góry. 
Daje to możliwość założenia 
sznurowanej plandeki (wyposaże-
nie dodatkowe), chroniącej zwie-
rzęta przed deszczem. Z przycze-
pą można wjechać do budynku 
inwentarskiego z su�tem o wyso-
kości przynajmniej 2,75 m. Tylna 
ściana przyczepy jest otwierana 
od góry i służy jednocześnie jako 
trap wejściowy. Otwieranie i za-
mykanie ułatwiają sprężyny. 

Kurier 10 to przyczepa dwu-
osiowa z podwoziem typu tan-
dem. Koła umieszczone są cał-
kowicie pod podłogą przyczepy, 
dlatego jej powierzchnia znajdu-
je się stosunkowo wysoko. „10” 
można przewozić ciężar o masie 

5430 kg, a sama konstrukcja waży 
2570 kg.

Ciekawą przyczepę do prze-
wozu zwierząt ma �rma Omega 
Czernecki Sebastian z Nowego 
Sącza. Urządzenie jest sprzeda-
wane zarówno w wersji z zacze-
pem rolniczym, jak i kulowym – 
przystosowanym do sprzęgnięcia 
z samochodem. Zaczepy można 
łatwo wymienić samemu, wy-
starczy odkręcić dwie śruby. Cała 
konstrukcja waży 700 kg i można 
nią przewozić ciężar o masie do 
2000 kg.

Limuzyną dla zwierząt moż-
na nazwać pojazd o nazwie Beti-
max. Pozwala na przewóz nawet 
7-8 krów. Charakterystycznym 
elementem jest opuszczane do za-
ładunku i wyładunku podwozie. 
Trap nie jest potrzebny, gdyż po 
opuszczeniu podwozia podłoga 
skrzyni jest niemal na tym samym 
poziomie, co podłoże.

(pw)

      Magazynowanie

Silosowa rewolucja
Przechowywanie zbóż dawniej stanowiło dla rolników wielki problem. Większość sprze-
dawała ziarno  tuż po żniwach, ponieważ nie było go gdzie składować. Na początku  lat 
90. w gospodarstwach pojawiły się silosy, które uniezależniają gospodarzy od kaprysów 
rynku.

Silosy mogą być budowane 
jako pojedyncze obiekty lub ze-
społy – baterie silosów stawianych 
w układzie rzędowym lub gniaz-
dowym. Zaletą budowy baterii rzę-
dowych jest możliwość dobudowy 
nowych elementów. Minusem jest 
koszt powiększania magazynów 
i konieczność stosowania platform 
operacyjnych umożliwiających 
załadunek. W przypadku układu 
gniazdowego załadunek odbywa 
się rurami spadowymi z centralnej 
wieży za pośrednictwem rozdzie-
lacza. Takie układy nie pozwala-
ją na dalsze dostawianie silosów 
i zwiększanie w przyszłości ich 
pojemności magazynowej.

Nowoczesne silosy to kon-
strukcje wielokrotnie lżejsze niż 
choćby te budowane w  latach 70. 
i 80. Wówczas stawiano na beton, 
obecnie dominują metale. Blacha 
falista stosowana jest do kon-
strukcji o dużych pojemnościach, 
ponad 1000-1500 ton. Gładka 
(tańsza w produkcji) zapewnia 
właściwą wytrzymałość konstruk-
cji dla mniejszych pojemności. 

Liczba nowych magazynów, 
opartych na silosach metalowych, 
corocznie powiększa się. To spo-
sób rolników na walkę z rynkiem, 

który coraz częściej podatny jest 
na spekulantów, wykorzystują-
cych fakt, że część gospodarzy nie 
ma gdzie przechowywać plonów 
i sprzedaje je bardzo tanio.

Podcza przechowywania zbóż 
należy dbać o ich wilgotność. 
Obecne konstrukcje silosów za-
pewniają aktywne przewietrzanie 
surowca. System wentylacji naj-
częściej składa się z wentylatora, 
kanałów powietrznych, systemu 
podłogi sitowej, kominków wen-
tylacyjnych. Wtłaczane powietrze 
otoczenia rozprowadzane jest 
kanałami i przez podłogę sitową 
wprowadzane do surowca zmaga-
zynowanego w silosie.

Obecnie na rynku najpopular-
niejsze są silosy z płaskim dnem, 
wyposażone w mechaniczne urzą-

dzenia do rozładunku. Do całko-
witego wyładunku surowca należy 
stosować przenośniki ślimakowe. 
Drugi typ to silosy lejowe. Cechuje 
je łatwość opróżniania i duża wy-
dajność wyładowcza. Konstrukcje 
te, z powodów wytrzymałościo-
wych, oferowane są w mniejszych 
pojemnościach. Wymogi wytrzy-
małościowe powodują, że w spo-
sób szczególny należy zadbać 
o montaż. Producenci podnoszą 
cenę za tę usługę, w porównaniu 
do cen montażu konstrukcji pła-
skodennych o porównywalnej po-
jemności. Średnio trzeba zapłacić 
dwukrotnie więcej w stosunku do 
analogicznych pojemności silosów 
płaskodennych.

(pw)

Silosy z płaskim dnem są bardziej popularne niż lejowe

Ewolucja przyczep do przewozu 
zwierząt



Czwartek, 19 kwietnia 2012

www.cli.info.pl
17Ogłoszenia/To i owo

OGŁOSZENIA DROBNE
Sprzedam Fiata Stilo Dynamic 
1,8 16V. Rok Produkcji 2002. 
Stan bardzo dobry.Przebieg 
127000. Telefon 668 771 105

Opiekunki Niemcy 662162137

Kupię każdego KAMAZA, skup 
poj. Ciężarowych, stan obojętny, 
transport Gratis! Wystawiamy 
zaśw. o złomowaniu pojazdów 
tel. 600 934 784 / 54 280 29 90

Kupię każdego OPLA do 95 r. o 
poj. 1.6, 1.8, 2.0. Wystawiamy 
zaświadczenie o złomowaniu po-
jazdu. Transport Gratis! Tel. 600 
934 784 / 54 280 29 90

-----AUTA----KUPIĘ-----całe 
albo rozbite dobrze płacę 501 
141 042

Skup aut – płacimy najwięcej, 
złomowanie pojazdów, wysta-
wiamy zaświadczenie, trans-
port gratis! Tel. 600 934 784 / 
542802990

Układanie kostki brukowej i gra-
nitowej konkurencyjne ceny 600 
452 609

Świerk srebrzysty 1,8 m wys. 
ukorzeniony wybitnie dekoracyj-
ny ze wzgl. Na kształt i kolorysty-
kę platynową koło Golubia-Do-
brzynia tel. 56-683-22-58

OFERTY PRACY 

POWIATOWY URZĄD PRACY LIPNO
NAPRAWDĘ WARTO...
OBEJRZEĆ... �lm Philippa Stölzla „Zakochany Goethe”. Johan 

Wolfgang von Goethe to jeden z najbardziej znanych pisarzy doby 
romantyzmu. „Zakochany Goethe” to historia jego miłości, która za-
inspirowała go do napisania „Cierpień młodego Wertera”. Młody Go-
ethe na polecenie ojca wyjeżdża na prowincję uzupełnić prawnicze 
wykształcenie. Traci �nansowe wsparcie dla swojej twórczości. Nie-
spodziewanie znajduje tam... miłość. Zakochuje się w kobiecie prze-
znaczonej innemu mężczyźnie. Charlotte Bu� staje się jego fascynacją. 
Żyje wyobrażeniem o ich miłości. To dla niej pisze „I wszystko w nas 
było do wtóru, I każdem tchnieniem byłem Twój”. Jego uczucie jest co 
prawda odwzajemnione, lecz  z góry skazane na klęskę.

Młodego Johanna poznajemy na uniwersytecie, gdy w geście rebe-
lii przeciw autorytetom strumieniem ciepłego moczu odlewa w śnie-
gu wiekopomną frazę: „Pocałujcie mnie wszyscy w dupę!”. Odpowiedź 
na pytanie, jak długo będzie wiódł życie niebieskiego ptaka i utracju-
sza staje się jasna wraz z pojawieniem się na ekranie postaci Lotte Bu�. 
Niedoszłego prawnika i wiejską dziewczynę połączy uczucie skazane 
na niespełnienie – Lotte została już przyrzeczona bogatemu adwo-
katowi. Pech chce, że jej przyszły mąż to jednocześnie zwierzchnik 
Goethego, zaś �rcyk z lekkim piórem, nie wiedząc o planowanym me-
zaliansie, udziela mu sercowych porad. Stąd już tylko krok do zamie-
nienia życia w �kcję. „Cierpienia młodego Wertera” rodzą się w bólu 
serca i duszy, w ciemnej i wilgotnej celi. Taka draka.   

Nie ma oczywiście nic złego w cofaniu się do młodości bohatera 
i budowaniu opowieści o Goethem na wzór popkulturowych mitów 
założycielskich (to samo spotkało Batmana, Bonda, ale też Ernesto 
Guevarę w „Dziennikach motocyklowych”). Gdyby �lm został zre-
alizowany z ikrą, był narracyjnie płynny, naszpikowany ostrymi jak 
brzytwa dialogami i orbitował w najwyższych emocjonalnych reje-
strach, kupilibyśmy przecież każdą „wersję” Goethego (...).

Michał Walkiewicz, www.�lmweb.pl

PRZECZYTAĆ... nową powieść Carlosa Ruiza Zafona „Więzień 
nieba”. Rok 1957. Interesy rodzinnej księgarni Sempere i Synowie idą 
tak marnie jak nigdy dotąd. Daniel Sempere, bohater „Cienia wiatru”, 
wiedzie stateczny żywot jako mąż pięknej Bei i ojciec małego Julia-
na. Następny w kolejce do porzucenia stanu kawalerskiego jest przy-
jaciel Daniela, Fermín Romero de Torres, osobnik tyleż barwny, co 
zagadkowy: jego dawne losy wciąż pozostają owiane mgłą tajemnicy. 
Ni stąd, ni zowąd przeszłość Fermina puka do drzwi księgarni pod 
postacią pewnego odrażającego starucha. Daniel od dawna podejrze-
wał, że skoro przyjaciel nie chce mu opowiedzieć swej historii, to musi 
mieć ważny powód. Ale gdy Fermín wreszcie zdecyduje się wyjawić 
mroczne fakty, Daniel dowie się „rzeczy, o których Barcelona wolałaby 
zapomnieć”. 

Jednak niepogrzebane upiory przeszłości nie dadzą się tak łatwo 
wymazać z pamięci. Daniel coraz lepiej rozumie, że będzie musiał się 
z nimi zmierzyć. I choć zakończenie powieści wydaje się ze wszech 
miar pomyślne, to Ruiz Zafón mówi nam wprost, że „prawdziwa Hi-
storia jeszcze się nie skończyła. Dopiero się zaczęła”.

www.empik.com

Ogłoszenia drobne można składać 
w następujących punktach:

Monika Jabłońska Wola, Piotr Gójski Wolęcin, Liliana Ku-
rowska „Gucio” Tłuchowo, Anna Sztuczka ul. Piłsudskiego 
Lipno, PHU „EWA” Ewa Maćkiewicz Jankowo, Jadwiga Stań-
czyk ul. Włocławska 2 Lipno, Partner 3 ul. Sierakowskiego 22 
c Lipno.

1. Pomoc kuchenna; Mini Bar Mira Kuciej, Stargard Szczeciński, Os. 
Zachód 318/15, tel. 509 844 887
2. Elektryk-Pneumatyk, handlowiec (bardzo dobra znajomość j.angiel-
skiego), spawacz metodą MIG MAG; Firma Skibicki Technika Transpor-
towa sp. z o. o., Skępe tel. 54 287 72 97, tel. 693 348 329; CV proszę 
przesyłać na adres: justyna.grebicka@wup.torun.pl
3. Piekarz piecowy lub ciastowy; Piekarnia Ciastkarnia „Karolina”, Lipno 
ul. Jastrzębska 17, tel. 54 287 39 96
4. Technik mechanik CNC, hydraulik,spawacz (możliwość zakwatero-
wania, znajomość j. niemieckiego); Firma „Iswald” Sp. z o. o., Walde-
mar Karpiuk Wałbrzych ul. Grodzka 50/18, tel. 724 648 328
5. Fryzjer; Salon Fryzur i Urody, ul. Kościuszki 7 Lipno, tel. 54 287 46 
75
6. Spawacz-ślusarz; FUWK „Konwektor”, Lipno ul. Wojska Polskiego 6,  
tel. 54 287 22 34
7. Pracownik ochrony (wymagana licencja ochrony - praca w Rypinie); 
Agencja Ochrony Osób i Mienia CERBER sp. z o.o., Rypin ul. E.Orzesz-
kowej 4, tel. 54 280 61 82
8. Operator równiarki; PHU „Mar-Dar”, Makówiec 53, tel. 54 287 02 
36
9. Kucharz; Firma Usługowo-Handlowa „Ol-Maro”, Skępe ul. Warszaw-
ska 15, tel. 54 287 77 90
10. Spedytor (wymagana znajomość jęz. angielskiego); FHU „Wiśniew-
ski”,  Makówiec 106, tel. 54 287 01 71
11. Pielęgniarka (możliwość zamieszkania w ośrodku); PU „Violetta”, 
Sarbonowo ul. Wczasowa 3, tel. 94 316 55 13

OFERTY PRACY W SIECI EURES

Austria: dekarz, elektroinstalator, kamieniarz, malarz, monter instalacji 
gazowej i sanitarnej, parkieciarz, spawacz, stolarz, szklarz, ślusarz, ślu-
sarz budowlany, wykwali昀椀kowany pracownik CNC, pracownik leśny, 
brukarz/glazurnik, pracownik w metalu, regipsiarz, stolarz/cieśla
Belgia: tajemniczy klient (praca w Polsce)
Czechy: operator wytaczarko–frezarki poziomej, operator CNC (frezar-
ki), pracownik badawczy/specjalista procesów membranowych
Estonia: lekarz dentysta
Francja: krojczy/krojcza
Hiszpania: programista JAVA
Holandia: asystent w supermarkecie, pracownik produkcyjny
Irlandia: programista aplikacji internetowych, wykrawacz
Malta: informatyk – programista Microsoft Dynamics AX 
Niemcy: ślusarz/mechanik przemysłowy, technik serwisowy/elektryk, 
elektroinżynier z ukierunkowaniem na techniki stosowane w ener-
getyce, inżynier konstrukcji (alternatywnie inżynier budowy maszyn), 
inżynier ds. oprogramowania, mechanik pojazdów ciężarowych/me-
chatronik, pracownik obsługi na lotnisku, dekarz/blacharz, rzeźnik, ku-
charz/kucharka, kelner/kelnerka, kierowca testowy, kucharz/kucharka, 
pracownik domowej opieki osobistej, pielęgniarz/pielęgniarka, insta-
lator urządzeń elektrycznych, lakiernik samochodowy, spawacz TIG, 
elektryk, ślusarz, hydraulik, spawacz TIG  MAG, montaż instalacji sa-
nitarnych i grzewczych, elektryk, kierowca zawodowy C1+E, kierowca 
samochodów ciężarowych z przyczepą, kierowca ciężarówki, mecha-
nik samochodowy, elektryk, elektromonter, inżynier hydrograf/tech-
nik hydrograf, spawacz MAG, pracownik ds. projektowania statków, 
pracownik ds. systemu kontroli produkcji (stan surowy)
Norwegia: specjalista IT (JAVA developer / software Engineer), inżynier 
mechanik, inżynier mechanik
Szwecja: programista komputerowy
Wielka Brytania: pracownik do zbierania owoców, kontroler jakości, 
operator CNC, pielęgniarka, rzeźnik wykrawacz, szwaczka ubraniowa, 
obsługa obcinarki do piany, krojczy/krojcza, spawacz przy montażu 
stali konstrukcyjnej, monter płyt kadłuba, obsługa podajnika stali, spa-
wacz budowlany MIG, spawacz stali konstrukcyjnej, pielęgniarz/pielę-
gniarka (zarejestrowany/a w Nursing and Midwifery Council), operator 
CNC, operator noża taśmowego, CNC tokarz/frezer, frezer CNC, ob-
róbka skrawaniem – koła zębate, operator prasy krawędziowej, CNC 
tokarz, frezer CNC/programista/operator, pielęgniarka/pielęgniarz, 
rzeźnik – wykrawacz, tapicer, opiekun osób starszych, przedstawiciel 
serwisu obsługi klienta, przedstawiciel wsparcia technicznego, agent 
sprzedaży rezerwacji hoteli, mechanik pojazdów i maszyn ciężkich/
spawacz, operator prasy krawędziowej

R E K L A M A
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Pogotowie ratunkowe
numer alarmowy 999
Lipno, ul. Nieszawska 6
tel. 54 288 02 99

Szpital Powiatowy
ul. Nieszawska 6
87-600 Lipno
tel. 54 288 02 00

Straż Pożarna
numer alarmowy 998
lub 112 z telefonów kom.

Komenda Powiatowa
Państwowej Straty Pożarnej
ul. Sportowa 16
87-600 Lipno
tel. 54 288 65 60

Policja
numer alarmowy 997
lub 112 z telefonów kom.

Komenda Powiatowa Policji
87-600 Lipno
ul. Kościuszki 22
tel. 54 231 86 00

Pogotowie energetyczne 991
Pogotowie gazowe 992
Pogotowie ciepłownicze 993
Pogotowie wodno-kanalizacyjne 994

Administracja

Urząd Miejski w Lipnie
ul. Dekerta8
87-600 Lipno
tel. (054) 288 42 11

Urząd Miejski w Dobrzyniu n/Wisłą
87-610 Dobrzyń n/Wisłą
ul. Szkolna 4a
tel. 54 253 05 00

Urząd Miejski w Skępem
ul. Kościelna 2
87-630 Skępe
tel. 54 287 85 20

Starostwo Powiatowe w Lipnie
uI. Sierakowskiego 10 B
87-600 Lipno
tel. 54 2872039

Agencja Restrukturyzacji
i Modernizacji Rolnictwa
87-630 Skępe
ul. Wymyslińska 2
tel. 54 287 84 00 lub 54 287 76 73

Urząd Skarbowy
87-600 Lipno
uI. Staszica 4
tel. 54 2872832

Powiatowy Urząd Pracy w Lipnie
87-600 Lipno
ul. Okrzei 7
tel. 54 288 6750

Urząd Gminy Lipno
ul. Mickiewicza 29
87-600 Lipno
tel. 54 287 25 19

Urząd Gminy Chrostkowo
87-602 Chrostkowo
tel. 54 287 00 39

Urząd Gminy Bobrowniki
ul. Nieszawska 10
87-617 Bobrowniki
tel. 54 251 4904

Urząd Gminy Kikół
87-620 Kikół
tel. 54 2894670

Urząd Gminy Tłuchowo
87-605 Tłuchowo
tel. 54 2876260

Urząd Gminy Wielgie
87-603 Wielgie
ul. Starowiejska 8
tel. 54 289 73 80

Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej
uI. Włocławska 16 a
87-600 Lipno
tel. 54 287 23 24

Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie
ul. Mickiewicza 58
87-600 Lipno
tel. 54 288 66 46

Zarząd Dróg Powiatowych w Lipnie
87-600 Lipno
uI. Wojska Polskiego 8
tel. 54 287 20 46

PKS
Dworzec Autobusowy Lipno
87-600 Lipno
uI. 22 Stycznia 2
tel. 54 287 22 58

Horoskop 19 – 25 kwietnia 

wróżka Adelajda 

Wodnik (21.01.-19.02.)
Bardzo dobry moment 

na urlop, bo wygląda 
na to, że potrzebujesz 

odprężenia. W miłości warto przemyśleć 
sobie wszystko na spokojnie, szczególnie 
jeśli nosisz się z zamiarem podjęcia decyzji. 
Jeśli masz skłonności do tycia, uważaj – 
może brakować Ci silnej woli. W pracy trzy-
maj dotychczasowy kurs i doprecyzuj swoje 
plany. Na większe zmiany na razie raczej się 
nie zanosi.

Ryby (20.02.-20.03.)
Wykorzystaj najbliższe dni na 
nawiązywanie towarzyskich 
lub zawodowych kontaktów. 
Pospiesz się z wyznaniami, 
rzucaniem miłosnych zaklęć. 

Póki sprzyja Ci Wenus, ich moc jest szcze-
gólnie silna. Uważaj teraz za kierownicą, bo 
chwila nieuwagi może Cię sporo kosztować. 
W pracy najlepszą metodą na sukces oka-
że się spokojne tempo, odpuść sobie ostrą 
rywalizację.

Bliźnięta (22.05.-22.06.)
Zastanów się spokojnie nad 
swoim życiem, nie trzymaj 
się tego, co należy do prze-
szłości. W sprawach serco-
wych brak wieści to... dobre 

wieści. Jeśli jednak coś wymaga wyjaśnień, 
zrób to teraz. Zadbaj o zdrowie. Jeśli nie 
zdobędziesz się na post, zrób sobie dzień 
owocowy. Zakończ prowizorki funkcjonują-
ce w życiu zawodowym, ale z nowym pro-
jektem jeszcze nie startuj.

Rak (22.06.-22.07.)
Odświeżaj stare przyjaźnie, 
pielęgnuj nowe. Bliscy ludzie 
są Ci teraz bardzo potrzebni, 
a Ty im. Jeśli chcesz mieć 
lepsze relacje z partnerem, 

zrób mu jakąś naprawdę miłą niespodziankę. 
Życie towarzyskie pomoże Ci uciec od co-
dziennych stresów, warto więc potraktować 
to jako terapię. Nie daj się ponieść ambicjom, 
zajmij się tym, co robisz najlepiej.

Lew (23.07.-23.08.)
Nie rób teraz niczego, by 
zaimponować innym. Za-
stanów się, czego Tobie 
potrzeba do szczęścia. War-
to zrobić sercowe porządki, 

szczególnie jeśli panuje tam bałagan. Nie 
zwierzaj się koleżankom, zawiodą Cię. 
Staraj się aktywnie wypoczywać, by zła-
pać dobrą formę. W pracy los nie będzie 
wprawdzie rzucał Ci kłód pod nogi, ale nie 
licz na nadzwyczajne sukcesy.

Waga (23.09.-22.10.)
Niewykluczony zakup 
samochodu. Ktoś może 
też zwrócić się do Ciebie 

z prośbą o pożyczkę lub inną materialną po-
moc. Jeżeli zależy Ci na dobrej atmosferze 
w domu, zrób jakiś miły gest. Masz energię, 
więc postaw na sport. Szybko przekonasz 
się, ile zyskasz. W pracy możesz śmiało za-
cząć coś, z czym wiążesz nadzieje na sukces. 
Masz teraz wszystko, czego potrzeba.

Skorpion (24.10.-22.11.)
Wysokie notowania towa-
rzyskie. Stosunki z oto-
czeniem będą miłe i sa-
tysfakcjonujące. Jeśli się 
zakochasz, i to ze wzajem-

nością, to nic dziwnego. Teraz Twój urok 
mocno działa. Warto pomyśleć jednak 
o zabiegach relaksacyjnych i upiększają-
cych. Dobry moment na spotkania zawo-
dowe i rozmowy o interesach. Z finansami 
też dasz sobie radę.

Strzelec (23.11.-21.12.)
Bądź uważny za kierownicą, 
przekonaj się, że Twój samo-
chód jest w dobrym stanie 
technicznym. Nie zamęczaj 

partnera humorami. Może być miło, wystar-
czy powiedzieć sobie: stop. Uwaga na zdro-
wie. Warto wybrać się do lekarza, by zrobić 
badania. W sprawach zawodowych nic nie 
spadnie Ci z nieba. To, co uda się osiągnąć, 
będzie wyłącznie Twoją zasługą.

HUMOR

Koziorożec (22.12.-20.01.)
Aż się prosi o jakieś zmia-
ny. Zapragniesz ciekawszej 
pracy i ożywienia uczuć. 
Trzeba coś z tym zrobić! 
Będziesz błyskotliwy, ener-

giczny, możesz więc zrobić na kimś wra-
żenie. Nie ukrywaj swoich uczuć. Oczyść 
organizm – ogranicz mięso, pij dużo wody 
i świeżych soków. Pisany jest Ci sukces fi-
nansowy. Tym większy, jeśli wykażesz się 
nieszablonowym działaniem i refleksem.

Byk (21.04.-21.05.)
Świetny czas na uzupełnie-
nie garderoby, urządzanie 
mieszkania itp. W miłości 
możesz liczyć na bonus 
od losu. Uczucie depce Ci 

po piętach. Obejrzyj się! Odczujesz zastrzyk 
energii, sił witalnych na pewno Ci nie za-
braknie. Znajdziesz skuteczne rozwiązanie 
problemów zawodowych lub rozpoczniesz 
nowy, ważny projekt. 

Panna (24.08.-23.09.)
Dobry tydzień na podróż. Je-
śli możesz, weź urlop, spa-
kuj się i jedź gdziekolwiek, 
by naładować akumulatory. 
W miłości czasem im mniej 

się oczekuje, tym więcej się otrzymuje. Nie 
goń za uczuciem, samo Ciebie znajdzie. 
Potrzebujesz czegoś dla duszy i ciała. Może 
zapisz się na kurs tańca? W pracy sprawy 
przyjmą lepszy obrót, jeśli będziesz skłonna 
się dogadać. Upór nie jest wskazany.
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dzień 7:00 - 19:00
noc 19:00 - 7:00
Piątek 20.04.2012
dzień 7:00 - 19:00
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Niedziela 22.04.2012
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noc 19:00 - 7:00
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Zabawa dla dzieci – kolorowanka

Otwierając nowe centrum handlowe pe-
wien biznesmen otrzymał wiązankę kwia-
tów. Zastanowiła go treść dołączonego 
bileciku: „Będzie nam Ciebie brakować 
– koledzy”. 
Kiedy próbował odgadnąć, od kogo mogą 
pochodzić te kwiaty, zadzwonił telefon. 
Była to kwiaciarka, która przepraszała, ze 
przesłała niewłaściwą wiązankę. 
– Och, nie ma za co – powiedział wła-
ściciel supermarketu. – Jestem biznes-
menem, więc wiem, że takie rzeczy się 
zdarzają. 
– No tak – dodała kwiaciarka. – Ale pań-
ska wiązanka w wyniku tej pomyłki zosta-
ła wysłana na pogrzeb. 
– Ciekawe... A co było napisane na bile-
ciku? – zapytał przedsiębiorca. 
– „Gratulacje z powodu nowej lokaliza-
cji”. 

Baran (21.03.-21.04.)
Korzystaj z uroków wiosny, 
ale jeśli masz coś do zro-
bienia, połącz przyjemne 
z pożytecznym. W partner-
stwie codzienność pokaże 

swoje pogodne oblicze. Jeśli jesteś samot-
ny, spokojnie, lecz uważnie się rozglądaj. 
Twoja forma fizyczna nie będzie budzić 
zastrzeżeń, więc nie musisz się oszczędzać. 
To czas sprzyjający sukcesom zawodowym, 
a także korzystnym decyzjom finansowym.



Czwartek, 19 kwietnia 2012

www.cli.com.pl
19Rozrywka/Kulinaria

 

Sposób wykonania:

Rybę pokroić na 4 kawałki, skropić 2 łyżkami soku z cytryny, posolić. Na oliwie przesmażyć plastry cukini i posiekany czosnek. 
Przyprawić solą i pieprzem. Pory pokroić w paseczki, gotować 1 minutę w osolonej wodzie. W garnku stopić masło, oprószyć  
mąką. Mieszając, podlać bulionem i śmietaną. Przyprawić solą, pieprzem, resztą soku z cytryny i chrzanem. Odrobinę sosu wlać 
na dno formy żaroodpornej, na nim ułożyć płaty lasagne. Makaron polać ponownie sosem, na nim położyć rybę i przygotowane 
warzywa. Przykryć resztą lasagne, polać sosem. Posypać parmezanem. Zapiekać 50 minut w temperaturze 200 st. Celsjusza. Po 
25 minutach przykryć potrawę folią aluminiową. 

LASAGNE Z ŁOSOSIEM

Składniki: 

1 kg filetów z łososia       1 ząbek czosnku 
3 łyżki soku z cytryny       400 g porów 
250 g cukinii        500 ml bulionu 
12 płatów lasagne       2 łyżki oliwy 
10 g parmezanu        3 łyżki chrzanu ze słoika 
40 g masła        40 g mąki 
250 g śmietany (kremówki) 

Sposób wykonania:
Cebulę pokroić w kostkę, czosnek drobno posiekać. Na patelni rozgrzać oliwę, przesmażyć cebulę, a następnie mięso z czosn-
kiem, mieszając przez ok. 10 - 15 min. Dodać pomidory. Doprawić solą, oregano, tymiankiem, bazylią. Przygotować sos be-
szamelowy: rozpuścić masło, dodać 2 łyżki mąki, dolać zimne mleko i gotować na małym ogniu ok. 5 minut, aż do zgęstnienia, 
stale mieszając. Doprawić gałką muszkatołową, solą i pieprzem. Płaty makaronu ułożyć w brytfance lub naczyniu żaroodpornym 
posmarowanym oliwą, posypać serem, polać sosem mięsno-pomidorowym i beszamelowym. Układać wszystkie składniki aż do 
wyczerpania. Ostatnią warstwę makaronu przykryć sosem beszamelowym i posypać obficie tartym serem. Zapiekankę włożyć do 
piekarnika nagrzanego do 180-200 st. Celsjusza, piec ok. 40 minut.

 LASAGNE BOLOGNESE
Składniki:
200 g makaronu lasagne       400 g mielonego mięsa wołowo-wieprzowego
2-4 ząbki czosnku       2 cebule
500 g dojrzałych, obranych ze skórki pomidorów lub pomidorów z puszki  100 g oliwy z oliwek
150-400 g żółtego sera       kilka pomidorów do dekoracji
sól        oregano
tymianek       bazylia
2 łyżki masła       2 łyżki mąki
500 ml mleka

Krzyżówki panoramiczne SUDOKU
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      A to ciekawe

Diabelski wynalazek
Istnieją wynalazki,  które  zmieniły bieg historii:  koło, pa-
pier, proch czy druk. W zestawieniu tym zapomniano jednak 
o przedmiocie być może niewiele znaczącym dla ludzkości, 
ale wyjątkowym dla każdego człowieka – o lustrze.

      Kronika kryminalna

Czas kameleonów
Przez pewien czas po I wojnie światowej w Polsce istniał problem z policją państwową, 
którą trzeba było formować od początku. Rolę policjantów pełnili często żandarmi. W 1922 
roku w Lipnie doszło do ciekawego zajścia, którego głównym bohaterem był exżandarm.

      Wspomnienia Żydów

Historia życia i śmierci
W poprzednim numerze zajmowaliśmy się wspomnieniami Moshe Scheinberga – miesz-
kańca Lipna pochodzenia żydowskiego, który w 1970 roku postanowił je spisać. Oto dalsza 
część jego bardzo ciekawych zapisków, dotyczących rodziny Scheinbergów i Goldmanów 
– Żydów z Lipna i Skępego.

Zanim wy-
naleziono lustro, 
ludzie mogli oglą-
dać swoje oblicze 
wyłącznie w wo-
dzie. W czasach 
prehistorycznych 
często nalewali ją 
do płaskich na-
czyń i specjalnie 
zabrudzali zie-
mią. W ciemnej 
wodzie odbicie 
było bardziej wi-
doczne. Pierwot-
nie lustra wyra-
biano z obsydianu 
- wulkanicznego 
minerału, który 
odpowiednio wy-
polerowany dawał 
możliwość prze-
glądania się w nim. 
W Chinach długo przed narodzi-
nami Chrystusa lustra wytwarza-
no, polerując zwierciadła z brązu. 
Około roku 500 Chińczycy zaczęli 
wytwarzać zwierciadła z amalga-
matu, czyli stopu rtęci z innym 
metalem. W XVI wieku światową 
stolicą luster została Wenecja. To 
dziwne, ale do dziś nie wiemy, kto 
wynalazł nowoczesne lustro. 

W późniejszych wiekach 
technologia wyrobu luster w zna-
czący sposób poprawiła się, cho-
ciaż jeszcze do końca XVIII wieku 
szlifowano je na kamiennym stole, 
gdzie między dwie ta�e sypano 
wilgotny piasek. Wtedy robotni-
cy przez wiele dni pocierali jed-
ną ta�ą o drugą. Dzieło kończyło 
polerowanie przy pomocy tlenku 
żelaza. Jak  łatwo się domyślić, lu-
stra i generalnie szkło musiało być 
bardzo drogie. Według anegdoty, 
książę Northumberland, opusz-
czając swój zamek, polecił wyjąć 
szyby z okien i schować je w bez-
pieczne miejsce. W 1835 roku nie-
miecki chemik Justus von Liebig 
opatentował metodę uzyskiwania 
srebrzonego szkła. Lustra produ-
kowane w ten sposób były proto-
typami obecnych wyrobów.

Lustra czy też zwierciadła 
szybko stały się wdzięcznym te-
matem dla literatów i poetów. Już 
św. Paweł w swoim sławnym liście 
do Koryntian rozpoczynającym 
się od słów „Miłość cierpliwa jest, 
łaskawa jest” wspomina o zwier-
ciadle, w którym odbicie jest nie-
jasne. Lustro jest także jednym 
z bohaterów bajki o Królewnie 
Śnieżce. 

Od samego początku lustra 
były traktowane jako wynalazek 
z pogranicza magii, pokazujący 
tylko prawdę. Stąd wiara w to, że 

wampiry nie mogą widzieć swo-
jego odbicia, a zobaczenie w lu-
strze czegoś, czego nie powinno 
tam być, przynosi pecha. W Eu-
ropie wierzono także, że dzieci do 
pierwszych urodzin nie powin-
ny przeglądać się w lśniącej ta�i. 
A to dlatego, że przez ten czas 
rozwija się dusza dziecka, a zo-
baczenie własnego odbicia w lu-
strze może spowodować śmierć 
duszy, a przez to i ciała. Do dziś 
jak ognia unika się ryzyka zbicia 
lustra. Ma to zwiastować 7 lat nie-
szczęścia. Skąd wziął się ten prze-
sąd? Zniszczenie lustra niszczyło 
także część duszy. Uważano, że 
przez 7 lat dusza się regeneruje, 
stąd 7-letni pech. Ale co, jeśli ktoś 
był nieostrożny i stłukł zwiercia-
dło? Czy nie było dla niego na-
dziei? Taki nieszczęśnik miał dwa 
wyjścia. Stłuczone zwierciadło 
należało rozkruszyć na proch lub 
zakopać w ziemi.

Lustra były także siedliskiem 
demonów. Papież Jan XII wydał 
bullę, w której możemy prze-
czytać, że ekskomunika dotknie 
tych, którzy: „zawierają przymie-
rze z piekłem, składają o�ary de-
monom, czczą je, wyrabiają lub 
każą wyrabiać wizerunek, małą 
obrączkę, lustro lub jakiekolwiek 
inne przedmioty, aby związać się 
z demonami”. Lustro zaczęto na-
zywać „odbytem diabła”. Della 
Porta w dziele „La Magie natu-
relle” pisał, że „jeżeli jakaś osoba 
przegląda się w lustrze ladacznicy, 
stanie się do niej podobna w bez-
wstydzie i rozpuście”.

 Lustra są więc wyjątkowe. 
Dość wspomnieć, że oprócz ludzi 
swoje odbicie w lustrach rozpo-
znają tylko nieliczne zwierzęta, 
np. del�ny, orki czy słonie.

(pw)

16 lipca aresztowano w Lipnie 
Henryka Skubaczewskiego. Był 
to dziwny widok, bo aresztowany 
miał na sobie mundur wachmi-
strza żandarmerii, a został poj-
many przez innych żandarmów. 
Mieszkańcy nie rozumieli tej sytu-
acji, wymyślając najdziwniejsze jej 
wyjaśnienia.

Okazało się, że lipnowski 
plutonowy żandarmerii Zięba 
od dłuższego czasu obserwował 
przechadzającego się ulicami Lip-
na Skubaczewskiego. Postanowił 
wylegitymować go. Podejrzany 
powiedział , że jest wachmistrzem 
żandarmerii, a w Lipnie zatrzymał 
się tymczasowo, w domu nocle-
gowym u Lustra. Żandarm Zięba 

nie uwierzył zapewnieniom Sku-
baczewskiego i postanowił prze-
szukać jego lokum. Lipnowscy 
żandarmi znaleźli tam fałszywe 
dowody osobiste, przepustki ko-
lejowe, karty ewidencyjne i wiele 
innych pustych blankietów woj-
skowych. Okazało się, że Skuba-
czewski był rzeczywiście żandar-
mem, ale rok wcześniej otrzymał 
nakaz powrotu do cywila. Jak wi-
dać zapobiegliwy mężczyzna po-
stanowił nie porzucać munduru.

Jak możliwe było podszywanie 
się pod żandarma przez tak dłu-
gi czas? Polska w 1922 roku była 
jeszcze państwem bardzo niezor-
ganizowanym. Zdobycie czystych 
dokumentów nie było problemem. 

Można je było także podrobić, po-
nieważ nie posiadały żadnych za-
bezpieczeń. Poza tym, jeśli Skuba-
czewski pochodził z terenu innego 
zaboru niż rosyjski, w Lipnie nie 
dysponowano żadnymi dokumen-
tami na jego temat. Ludzi pokroju 
Skubaczewskiego było więcej. Dla 
przykładu w odległym o 30 km 
Golubiu w 1922 roku rada miej-
ska wybrała burmistrzem oszusta, 
który uciekał przed policją z Po-
znania i podszył się pod zupełnie 
inną osobę. Dopiero błędy popeł-
niane na stanowisku wzbudziły 
podejrzenia radnych i burmistrza 
aresztowano.

Piotr Wołyński

„Mój dziadek miesz-
kał w Skępem. Miał na imię 
Reb Abram Hersh Goldberg 
i miał bardzo dużą rodzi-
nę. Moja matka była jego 
najstarszą córką. Mój dzia-
dek był człowiekiem  może 
niewielkiego wzrostu, ale 
wielkiego ducha. Każdej so-
boty wieczorem po modłach 
wyruszał swoim wozem do 
miejscowych sklepów, by po-
handlować. Skępscy rzeźnicy 
byli w okolicy sławni i czę-
sto sprzedawali swoje mięso 
w Lipnie. Kiedy przyjeżdżali, 
zawsze przywozili mojej mat-
ce oprócz mięsa także mate-
riały do wyrobu sukien. W moich 
młodszych latach często jeździłem 
do dziadka, by posłuchał mojego 
wykonania „Pieśni nad pieśniami”. 
Zawsze podobała mu się moja in-
terpretacja. Dziadek nauczył mnie 
także nowych melodii modlitew-
nych, a za dobre ich wykonanie 
nagradzał mnie ciastem miodo-
wym albo orzechami. Po sukko-
cie, czyli święcie szałasów, moja 
babcia zawsze podawała nam 
herbatę z cytryną. Syn sąsiadów 
dziadków zwykł wtedy rozpaczać 
„Tato, tato - Moshe jest chory, bo 
babcia dała mu herbatę z cytryną”. 
Rzeczywiście, o cytryny nie było 
wówczas łatwo. W czasie wojny 
zginęła prawie cała wielka rodzina 
dziadka, łącznie z nim. Przetrwało 
kilku wnuków, którzy przed wojną 
zdołali wyjechać do Izraela.

Mój ojciec był najmłodszym 

synem w swojej rodzinie. Miał on 
trzech starszych braci: Itzoka, Be-
niamina i Józefa. Spośród wszyst-
kich braci tylko rodzina mojego 
ojca przetrwałą wojnę, uciekając 
przed nią do Ameryki. Mój wu-
jek Itzok prowadził tartak i sklep. 
Jego najmłodsza córka Sara była 
żoną skępskiego rabina Ben Zion 
Blumberga. W czasie wojny rabi-
na, jego żonę i pięcioro dzieci za-
bili Niemcy. Drugi brat mego ojca 
- Józef prowadził tartak w Lipnie. 
Jego syn Szlome był bardzo inte-
ligentny. Był uczniem Galanta - 
nauczyciela z Łodzi. Jeździł z nim 
po całym kraju. Wujka Józefa, 
jego żonę i sześcioro dzieci zabili 
Niemcy. Przetrwała tylko jedna 
z jego córek, która przeżyła obóz 
śmieci, wyemigrowała do Szwecji, 
a teraz mieszka w Kanadzie.

Trzeci brat mego ojca - Be-

niamin przez wiele lat mieszkał 
w Łodzi. Był administratorem 
kilku kamienic. W czasie I wojny 
światowej wujek wraz z rodziną 
przyjechali do Lipna. Jego naj-
starsza córka - Jeczka była bardzo 
mądra. Uczyła się w niemieckim 
gimnazjum. Kiedy była jeszcze 
młodą dziewczyną, zdołała otwo-
rzyć dwuklasową szkołę prywatną 
w Lipnie, z której mogła utrzy-
mywać rodzinę. Później wyszła 
za dalekiego krewnego - Abrama 
Goldberga, który studiował �lo-
zo�ę w Wurzburgu a potem został 
rabinem w niemieckim mieście 
Chemitz.

Jedyna siostra mego ojca - 
Chaya wyszła za miejscowego 
Żyda z Lipna. Żyło im się ciężko. 
Cała rodzina została zabita przez 
Niemców.”

Opr. (pw) 

Fragment rzeczywistości, która towarzyszyła autorowi wspomnień
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Zagrają na Euro w Toruniu
W sobotę na miejskim boisku wielofunkcyjnym orlik w Lipnie rozegrany został turniej elimi-
nacyjny Małego Euro Województwa Kujawsko–Pomorskiego. W rolach głównych wystąpili 
gimnazjaliści, organizatorem przedsięwzięcia sportowego jest toruński Urząd Miasta. Lip-
nowianie zajęli drugie miejsce i w najbliższą sobotę zagrają z najlepszymi w Toruniu.  

      Pływanie

Olimpijczycy zjechali do Lipna
W piątek i sobotę w Miejskim Ośrodku Sportu i Rekreacji odbył się IX kujawsko–pomorski 
mityng pływacki olimpiad specjalnych. W zawodach uczestniczyło 70 zawodników.

Wyjątkowa impreza i wyjąt-
kowi goście – tak można w skró-
cie opisać to, co działo się w lip-
nowskiej krytej pływalni. Bo takie 
zawody odbywają się tu tylko raz 
w roku, a uczestnicy Olimpiad Spe-
cjalnych wyróżniają się ogromnym 
zaangażowaniem i duchem sporto-
wym.

– W mityngu uczestniczy 70 
zawodników z 11 sekcji – infor-
muje Beata Lewicka, inicjatorka 
i organizatorka lipnowskiej olim-
piady. – Spotkaliśmy się w obiekcie 
miejskim i za jego udostępnienie 
bardzo serdecznie dziękuję burmi-
strzowi Lipna. Ogromną rolę od-
grywają także sponsorzy, bez któ-
rych przedsięwzięcie nie mogłoby 
się odbyć.

To drugi mityng pływacki z cy-
klu Olimpiad Specjalnych, odby-
wający się na lipnowskim basenie. 
Pierwszy odbył się równo rok temu,  
dzięki ogromnemu zaangażowaniu 
Beaty Lewickiej, która wraz ze swo-
imi kolejnymi podopiecznymi od 
lat uczestniczy w tym szlachetnym 
przedsięwzięciu. Pomysł wyboru 
Lipna na miejsce odbywania się 
Olimpiady Specjalnej zaowoco-
wał i  piątek oraz sobotę lipnow-
ski MOSiR otworzył drzwi dla za-
wodników z niepełnosprawnością 
intelektualną. Celem imprezy jest 
przede wszystkim rozpowszech-
nianie idei olimpiad specjalnych, 
integracja ze środowiskiem lokal-
nym, popularyzacja pływania jako 
dyscypliny sportowej dla osób 
z niepełnosprawnością intelektu-
alną oraz podsumowanie efektów 
szkoleniowych osiągniętych pod-
czas zajęć i treningów. 

Nie sposób nie wspomnieć 

o pracy ratowników WOPR–u, 
którzy zadbali o bezpieczeństwo 
zawodników, ale także wolontariu-
szy, pracowników MOSiR –u oraz 
drużyny „Lipnowskie diabły”. 

Organizatorem dwudniowej 

– Dzięki obecności ratowników WOPR –u czujemy się pewnie i bezpiecznie, to im należą się szczególne podziękowania za 
cierpliwość i profesjonalizm  – podkreślają zawodnicy i ich opiekunowie

Beata Lewicka czuwała nad przebie-
giem imprezy

Hymn olimpiad specjalnych, przysięga i wszyscy gotowi do sportowej rywalizacji

Pomysłodawcą Małego Euro 
Województwa Kujawsko-Pomor-
skiego jest Urząd Miasta Toru-
nia. W rozgrywkach wzięli udział 
gimnazjaliści z całego regionu. 
Mecze grupowe rozegrano na orli-
kach w Brodnicy, Chełmży, Lipnie 
i Żninie, łącznie w rozgrywkach 
wystartowało 16 drużyn reprezen-
tujących Aleksandrów Kujawski, 
Brodnicę, Chełmno, Chełmżę, 
Ciechocinek, Golub-Dobrzyń, 
Grudziądz, Koronowo, Lipno, Na-
kło nad Notecią, Rypin, Solec Ku-
jawski, Tucholę, Włocławek, Żnin 
i Toruń

Lipno było gospodarzem gru-

py B i w barwach Danii wywalczy-
ło drugie miejsce. Zwycięzcą w tej 
grupie zostali gimnazjaliści z Na-
kła nad Notecią (Portugalia). 

Opiekunem naszej drużyny 
jest Marcin Bartczak. Teraz przed 
młodymi piłkarzami turniej �na-
łowy w Toruniu. Rozgrywki już 21 
kwietnia. 

Pomysłodawca imprezy, czy-
li toruński ratusz, dla wszystkich 
uczestników turnieju przygotował 
atrakcyjne upominki: puchary, 
medale, statuetki, dyplomy i na-
grody rzeczowe.

Tekst i fot. Lidia Jagielska

Kibicowali goście (na zdj. od prawej burmistrz Lipna Janusz Dobroś i sekretarz 
Alicja Letkiewicz –Sulińska)

Lipnowscy gimnazjaliści zajęli drugie miejsce (na zdj. pierwsi z lewej)

imprezy sportowej była sekcja olim-
piad specjalnych Puchatki z Lipna. 
Nad przebiegiem imprezy czuwała 
inicjatorka lipnowskich zawodów 
Beata Lewicka. 

Tekst i fot. Lidia Jagielska Wolontariusze olimpiady z drużyny „Lipnowskie diabły”
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Najlepsze w powiecie
W czwartek w Bobrownikach odbył się finał powiatowych rozgrywek w piłkę nożną dziew-
cząt. W szranki stanęło siedem gimnazjów z regionu, a najlepsze okazały się ostatecznie 
zawodniczki z Wielgiego.

      Tenis stołowy

Mistrzostwa Tłuchowa
W piątek odbył się w Tłuchowie I Turniej Tenisa Stołowego 
o Mistrzostwo Parafii Tłuchowo. Do rywalizacji przystąpi-
ło  łącznie niemal  trzydziestu zawodników, a zwycięzcami 
okazali się Katarzyna Jankowska oraz Robert Urbański.

Zawody rozegrano w sali 
sportowej przy Publicznym Gim-
nazjum w Tłuchowie. Inicjatorem 
przedsięwzięcia był ks. Andrzej 
Zakrzewski - proboszcz tłuchow-
skiej para�i, a współorganizato-
rem Uczniowski Klub Sportowy 
„Top”, działający przy miejscowej 
szkole podstawowej. Do rywaliza-
cji zgłosiło się 6 kobiet i 22 męż-
czyzn. Panie rozgrywały mecze 
systemem „każdy z każdym”, na-
tomiast panowie „do dwóch prze-
granych”. Po 3 godzinach zaciętej 
i stojącej na wysokim poziomie 
gry wyłonieni zostali tryumfa-
torzy mistrzostw. Wśród kobiet 
zwyciężyła Katarzyna Jankowska, 
drugie miejsce wywalczyła Sylwia 

Nadolska, trzecie Eliza Zawadzka. 
Pozostałe lokaty zajęły: Monika 
Kubacka, Marta Dulska i Anna 
Tłuchowska. Wśród mężczyzn 
najlepszym tenisistą został Ro-
bert Urbański, drugie miejsce za-
jął Marek Bednarski, trzecie Jacek 
Bonkowski. W pierwszej szóstce 
zawodników znaleźli się także Ra-
dosław Suski, Damian Koprowicz 
i Rafał Głuchowski.

Zdobywcy trzech pierwszych 
miejsc w każdej kategorii zostali 
nagrodzeni pucharami i medala-
mi. Wszyscy uczestnicy otrzyma-
li publikację książkową „Zastępy 
strażackie w Diecezji Płockiej” au-
torstwa ks. Zakrzewskiego. 

(ak), fot. nadesłane

Najlepsi tenisiści parafii Tłuchowo

W zawodach brało udział 7 
szkół. Mistrzostwo powiatu wy-
walczyły dziewczęta z Wielgiego, 
kwali�kując się do kolejnego eta-
pu, którym są zawody rejonowe. 
Za nimi uplasowały się kolejno: 
Gimnazjum nr  1 w Lipnie, Gim-
nazjum Karnkowo, Gimnazjum 
Skępe, Gimnazjum Dobrzyń nad 
Wisłą, Gimnazjum Bobrowniki 
i Gimnazjum Chrostkowo. W tur-
nieju rywalizowano w dwóch gru-
pach, a ich liderzy walczyli o wy-

graną. W �nale zawodów Wielgie 
grało z Lipnem. Choć to dziewczę-
ta z Lipna pierwsze strzeliły gola, 
to ambitna pogoń i udany �nisz 
przyniósł sukces 2:1 zawodnicz-
kom z Wielgiego.

W czwartek, 19 kwietnia, 
dziewczęta będą walczyć w Toru-
niu w �nale wojewódzkim Coca 
Cola Cup o możliwość wystąpie-
nia w �nale ogólnopolskim. Mają 
nadzieję, że w rozgrywkach szkol-
nych również powalczą w �nale 

wojewódzkim o miano najlepszej 
drużyny w naszym regionie.

Skład drużyny: Paulina Szcze-
paniak – kapitan, Anna Żebrow-
ska, Magdalena Żebrowska, Daria 
Stanżewska, Natalia Stankiewicz, 
Kinga Marchlewska, Oliwia Mi-
zak, Ilona Charchowska, Joanna 
Kowalska, Krystyna Stankiewicz, 
Dorota Przystawska i Patrycja Ko-
ściołek. Trenerem zespołu jest Mi-
chał Ziemiński.

(ak), fot. nadesłane

Zwycięska ekipa piłkarek z Wielgiego

      Piłka nożna

Wicher pnie się
ku górze tabeli
Jeszcze miesiąc  temu w Wielgiem martwili  się,  czy  uda 
się spokojnie utrzymać Wicher w A-klasie. A  rewelacyjnie 
grający wiosną piłkarze z Wielgiego wygrali czwarty mecz 
i  z  trzeciego  od  końca  awansowali  już  na  piąte  miejsce 
w  tabeli. Tym razem ofiarą Wichra padła Tęcza Topólka,  
pokonana 2:0.

Do tego meczu Wicher 
w trzech spotkaniach strzelił aż 
10 goli, tracąc tylko 1 i oczywiście 
wywalczył 9 punktów. W spotka-
niu z Tęczą nasi zawodnicy mo-
gli czuć się faworytami, bo ich 
rywal zajmował ostatnie miej-
sce w tabeli. Mimo to wyższość 
trzeba było jeszcze udowodnić 
na boisku, co na wyjeździe wcale 
nie musiało być proste. Gospo-
darze od początku rzucili się do 
ataku i była to woda na młyn 
piłkarzy z Wielgiego, którzy już 
w czwartej minucie wyprowadzi-
li zabójczą kontrę. Piłkę dostał 
Paszyński, który dośrodkował 
do Maciejewskiego, a ten drugi 
wykorzystał okazję i Wicher pro-
wadził 1:0. Mimo prób gospoda-
rzy, taki wynik utrzymał się do 
przerwy.

Początek drugiej połowy 

także należał do przyjezdnych, 
którzy – choć szczęśliwym zrzą-
dzeniem losu – to jednak zdoby-
li drugiego gola. W 53. minucie 
piłkę z autu wrzucał w pole karne 
Pawlicki, ta odbiła się od słupka, 
potem od bramkarza i wpadła 
do siatki. Po tym golu Wicher 
się cofnął, by dowieźć bezpiecz-
ne prowadzenie, co ostatecznie 
się udało. Następne 3 punkty na 
wiosnę stały się faktem, a marsz 
w górę tabeli trwa. Kolejny mecz 
Wicher rozegra w najbliższy 
weekend z wiceliderem tabeli  
Grotem Kowalki.

Skład Wichra: Koziorowicz 
– Mróz, Zdrojewski, Sobiech, 
Dankowski – Marcinkowski, 
Pawlicki, Pyszorski, Ziemiński - 
Maciejewski(Zdziebłowski 70’), 
Paszyński.

(ak)
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Popisowy Mień
Co mecz, to wygrana – tak wiosną prezentują się piłkarze 
Mienia  w  lidze  okręgowej  piłki  nożnej.  Tym  razem  nasz 
zespół pokonał 4:2 Goplanię Inowrocław i była to czwarta 
wygrana w tej rundzie. Tym samym Mień traci już tylko 5 
punktów do lidera rozgrywek.

W poprzednich trzech me-
czach na wiosnę Mień zdobył 
komplet punktów, strzelając 9 bra-
mek, tracąc tylko 2. Wyższość pił-
karzy z Lipna musieli uznać gra-
cze Sadownika Waganiec, których 
lipnowianie pobili 3:0. W meczu 
dwudziestej kolejki Mień musiał 
być faworytem, bowiem rywal 
z Inowrocławia to jedna z najsłab-
szych ekip w lidze. Jak pokazało 
boisko, przeciwnicy tanio skóry 
nie sprzedali, ale mający ambicje, 
by awansować do IV ligi piłkarze 
trenera Błaszczyka byli górą. Wy-
nik 4:2.

W pierwszej połowie żaden 
zespół nie zdobył gola, choć swo-
je szanse mieli Sera�n i Zabo-
rowski z Lipna. Defensywa gości 
oraz bramkarz Goplanii nie dali 

się jednak zaskoczyć. Zupełnie 
inaczej wyglądała druga odsłona, 
która przyniosła grad bramek. Złe 
miłego początki, tak można po-
wiedzieć o tej części, bo to goście 
pierwsi zdobyli gola. Długo, bo 
aż do 70. minuty, kazali czekać na 
wyrównanie swoim kibicom miej-
scowi. Po dośrodkowaniu z rogu 
boiska Sera�na, głową wyrównał 
Mielczarek.

W kolejnych minutach popis 
dał Rafał Lisota. Napastnik Mienia 
w ciągu niespełna 10 minut zdobył 
dwa gole, wyprowadzając Mień na 
prowadzenie 3:1. Goplania po-
straszyła nas jeszcze w końcówce, 
bo zdobyła gola kontaktowego na 
2:3. Na szczęście w ostatnich frag-
mentach meczu hat-tricka skom-
pletował Lisota i ostatecznie Mień 

wygrał 4:2.
Dla naszej drużyny rozgrywki 

układają się bardzo dobrze. Nie 
dość, że póki co Mień wygrywa 
wszystko, co jest do wgrania, to 
punkty gubią główni konkurenci 
do dwóch premiowanych awan-
sem miejsc. W dwudziestej kolejce 
tylko remis z Dębem Barcin za-
notował lider z Izbicy Kujawskiej, 
zaś Lider Włocławek został uka-
rany walkowerem 0:3 za mecz po-
przedniej serii z Piastem Złotniki 
Kujawskie. To powoduje, że do 
miejsca dającego awans tracimy 
jedynie 4 punkty. W najbliższej 
kolejce Mień zagra na wyjeździe 
z Kujawami Markowice.

Mień Lipno - Gopla-
nia Inowrocław 4:2 (0:0) 

Bramki: Michał Mielczarek (70, 
głową), Rafał Lisota (77, 84, 88) 
- Łukasz Paczkowski (57), Bar-
tłomiej Jędrzejczak (86, wolny)

Skład Mienia: Stachurski 
- Sera昀椀n, Trzciński, Mielczarek, 
Frąckowiak, Zaborowski, Kmieć 
(Cichowicz), Kępiński, Wacha-

czyk, Trejda (Woroniecki), Liso-

ta.

(ak)
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      Promocja

Najlepsze konto
osobiste na rynku
Bank BGŻ oferuje Konto z premią – najlepsze konto osobi-
ste na rynku. Potwierdzają to po raz kolejny rankingi przy-
gotowane  przez  niezależnych  analityków  rynku  bankowo-
finansowego: Bankier.pl i Money.pl. Konto z premią zajęło 
także  czołowe  miejsca  w  rankingach  Gazety  Wyborczej Ê
i porównywarki finansowej Comperia.pl.

R E K L A M A

SALON PLAY: 

LIPNO, ul. Mickiewicza 18, 54 235 08 39

Nasze konto osobiste daje moż-
liwość uzyskania od banku premii 
sięgającej nawet do 600 zł rocznie. 
Wystarczy przelewać regularne na 
konto swoje dochody – pensję, ren-
tę czy emeryturę, a od najwyższej 
w okresie rozliczeniowym wpłaty 
na rachunek Bank doliczy 1 pro-
cent. Aby skorzystać z tej możli-
wości trzeba także dokonać trzech 
transakcji bezgotówkowych kartą 
płatniczą.

Oprócz tego, posiadacz ra-
chunku może korzystać ze wszyst-
kich bankomatów w Polsce za dar-
mo, a także bezpłatnie wykonywać 
przelewy krajowe przez Internet. 

Do konta wydawana jest karta Debit 
MasterCard w technologii mikro-
procesorowej, która oprócz pod-
stawowej funkcji płatniczej i ban-
komatowej, umożliwia pobieranie 
gotówki w ramach usługi cash back 
(do 200 zł) oraz doładowanie telefo-
nu komórkowego.

Tomasz Ryżek
Dyrektor Oddziału w Lipnie

BGŻ S.A. Oddział w Lipnie
ul. 3 Maja 14
tel. 54 288 35 44, fax 54 288 35 87

R E K L A M A

R E K L A M A

R E K L A M A

Wójt Gminy Lipno działając na podstawie art. 35 ust 
1 i 2 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. o gospodarce 
nieruchomościami (Dz. U. z 2010 r. nr 102 poz. 651 
z późn.  zm.) informuje, że dnia 03.04.2012 r. został 
sporządzony wykaz nieruchomości przeznaczo-

nych do sprzedaży i oddania w dzierżawę i wywie-

szony do publicznej wiadomości na okres 21 dni  
w siedzibie Urzędu Gminy Lipno.
Termin złożenia wniosku przez osoby, którym 
przysługuje pierwszeństwo w nabyciu nierucho-

mości na podstawie art. 34 ust 1, 2 i 3 upływa 
z dniem 16.05.2012 r. Szczegółowych informacji 
można uzyskać w siedzibie Urzędu Gminy Lipno 
- tel. 54/288 20 48.
Ogłoszenie zamieszczone jest na stronie www.
bip.lipno.nowoczesnagmina.pl.
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      Rekreacja

Przedszkolaki na sportowo
W czwartek w Dobrzyńskim Centrum Sportu i Turystyki odbyły się zajęcia sportowe dla 
dzieci z Przedszkola Samorządowego im. Kubusia Puchatka w Dobrzyniu nad Wisłą. Milu-
sińscy wraz ze swoimi opiekunami i instruktorami DCSiT zwiedzili cały obiekt sportowy.

      Siatkówka

Skępe poza podium
Zakończyły  się  rozgrywki  III  edycji  Regionalnej  Ligi  Pił-
ki Siatkowej Kobiet. Mistrzostwo przypadło drużynie AZS 
WSHE Włocławek, na czwartej pozycji uplasowała się dru-
żyna UKS Skompensis Skępe.Największe zainteresowanie 

wzbudziło opuszczanie konstruk-
cji kosza oraz kotary dzielącej halę. 
Wśród maluchów znalazło się kil-
ku śmiałków, którzy próbowali 
z niewielką pomocą instruktora 
wrzucić piłkę do wysokiego kosza. 
Wyzwanie podjęła również jedna 
z opiekunek, której skuteczność 

wzbudziła aplauz wśród przed-
szkolaków. Po zapoznaniu się 
z obiektem i instruktorami, prze-
prowadzono wspólną rozgrzew-
kę. Następnie dzieci wzięły udział 
w grach i zabawach, pokonywały 
też tory przeszkód (przejście przez 
tunel, przeniesienie przedmiotów, 
slalom). 

Przedszkolaki po udanej za-
bawie otrzymały słodycze oraz 
pozowały do wspólnego zdję-
cia. Efektem spotkania jest dal-
sza współpraca i zorganizowanie 
w maju spartakiady dla najmłod-
szych. 

(ak), fot. nadesłane

Najmłodsi adepci sportu w hali DCSiT

Ostatnia, dziesiąta kolejka 
rozgrywek odbyła się we Włocław-
ku w minioną niedzielę. W swoim 
ostatnim meczu zespół ze Skępe-
go mierzył się z triumfatorem ca-
łych rozgrywek AZS-em WSHE 
Włocławek. UKS wygrał nawet 
pierwszego seta, ale na zwycięstwo  
w całym meczu już nie starczyło 
sił i AZS doprowadził do wyniku 
3:1. W całych rozgrywkach Skę-
pe zajęło czwarte miejsce, jednak 
strata do drugiej pozycji wyniosła 
ostatecznie jedynie 2 punkty.

Tabela końcowa RLPSK

1. AZS WSHE Włocławek 10 28 
29:5

2. Zjednoczeni Piotrków Kuj. 10 
21 21:12

3. Polonia Bytoń 10 19 23:17
4. Skompensis Skępe 10 19 20:17
5. AZS PWSZ Włocławek 10 6 

9:24
6. UKS As Kruszyn 10 0 0:30

Zespół UKS Skompensis Skę-
pe grał w składzie: Zo�a Tomicka, 
Dominika Araśniewicz, Monika 
Krażewska, Kinga Pilarska, Anna 
Chmielewska, Monika Lorenc, 
Natalia Blonkowska, Paulina Gło-
wińska, Martyna Falkowska. Tre-
ner Cezary Jaks.

(ak)
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Tłuchowia minimalnie 
gorsza od lidera
Na  inaugurację  rundy  wiosennej  B-klasy  piłkarzom  Tłu-
chowii Tłuchowo od  razu przyszło się  zmierzyć  z  liderem 
rozgrywek Jagiellonką Nieszawa. Po zaciętym boju zespół 
z naszego regionu przegrał 1:2, ale wstydzić się nie musi.

Tłuchowia, jako zespół środka 
tabeli, nie liczy na awans, a chce po 
prostu grać jak najlepiej i ugrywać 
punkty w kolejnych spotkaniach. 
Blisko zdobycia pierwszego punk-
tu była już na inauguracji, kiedy 
to do Tłuchowa przyjechał lider 
z Nieszawy. W pierwszej połowie 
lepsi o jednego gola byli goście, 
którzy prowadzenie zdobyli w 26 
minucie. Taki wynik, mimo prób 
odrobienia strat ze strony Tłu-
chowii, utrzymał się do przerwy. 
Ambicja gospodarzy nagrodzona 
została już po pięciu minutach 
drugiej połowy. Dokładnie w 50. 
minucie meczu bramkę na 1:1 zdo-
był Redecki. Niestety, chwila roz-
prężenia, wynikająca ze zdobytego 
gola, dała się we znaki Tłuchowii, 
a wykorzystali ten moment przy-
jezdni. Ledwie minutę później na 
2:1 strzelili gracze Jagiellonki i taki 
wynik utrzymał się do końca spo-
tkania.

- Mecz był bardzo wyrówna-
ny, oba gole dla gości padły szczę-
śliwie. Powiem nawet, że mecz 
był na remis, ze wskazaniem na 
nas. Mimo wszystko jeden punkt 
byłby sprawiedliwy dla obu ekip. 
Zabrakło nam szczęścia, prze-
szkodziły też błędy bramkarza. Co 
do Jagiellonki, to widać, że nie jest 
tak mocna, jak jesienią – przyznał 
wiceprezes Tłuchowii Karol Kwie-
ciński.

Po tym meczu Tłuchowia z 13 
punktami na koncie plasuje się na 
szóstym miejscu w tabeli B-klasy. 
Kolejny mecz rozegra także u sie-
bie, a podejmować będzie Polonię 
Bytoń.

Skład Tłuchowii: Grzywiński - 
Wilczyński, Szplitgejber, Olaszew-
ski, Szarwiński - Kalinowski (60’ 
Celmer), Rykaczewski, Sulkowski, 
Uczciwek (80’ Kwieciński) - Grab-
ski, Redecki.

Andrzej Korpalski

      Piłka nożna

Inauguracja na piątkę
Celujący w awans do A-klasy piłkarze Wisły Dobrzyń znakomicie zainaugurowali  rundę 
wiosenną B-klasy. Podopieczni trenera Pawła Bielickiego pokonali na wyjeździe Polonię 
Bytoń aż 5:0 i pokazali, że są poważnymi kandydatami do wygrania rozgrywek.

O ambicjach Wisły związanych 
z awansem do wyższej klasy mówi-
ło się od dłuższego czasu. Zespół 
wzmocniono kilkoma graczami, 
cała kadra solidnie przepracowa-
ła okres przygotowawczy i teraz 
rozpoczęła walkę na B-klasowych 
boiskach. Pierwsza siłę Wisły miała 
zwery�kować Polonia Bytoń. Gra-
cze z Dobrzynia dominowali na 
placu gry już od pierwszych minut, 
a udokumentować golem udało się 
im to w 27. minucie, kiedy to Rzę-
siewicz wykorzystał podanie No-
waka. Na przerwę obie ekipy scho-
dziły zatem przy wyniku 0:1.

Choć nieco odważniej wyszli 
na drugą połowę miejscowi, to na 
niewiele się to zdało, bo już 10 mi-
nut po przerwie swojego pierwsze-

go gola w lidze zdobył dla Wisły, 
pozyskany zimą z Tłuchowa, Piotr 
Dzierżanowski. Na 3:0 podwyż-
szył Kordian Nowak. Odkąd wy-
nik był raczej przesądzony, gra się 
zaostrzyła, a rywale polowali bar-
dziej na nogi piłkarzy z Dobrzynia 
niż na zdobycie honorowego gola. 
Następnego gola dołożył Habasiń-
ski, wykorzystując asystę Dzierża-
nowskiego. Wynik na 5:0 ustalił, 
po podaniu Habasińskiego, Łukasz 
Olewiński.

– Solidne przygotowanie teraz 
procentuje i daje realne szanse na 
awans. Co do meczu, to rywale to-
czyli w miarę wyrównaną walkę do 
utraty pierwszego gola. Później na-
sza przewaga rosła, a w drugiej po-
łowie momentami była przygniata-

jąca. Szkoda, że mecz się zaostrzył, 
ale cieszę się, że moi zawodnicy nie 
dali się sprowokować – powiedział 
trener Wisły Paweł Bielicki.

Mocne otwarcie ligi pozwa-
la, póki co, na utrzymanie pozycji 
wicelidera. Do prowadzącej Jagiel-
lonki Nieszawa, która swój mecz 
wygrała, Wisła traci 5 punktów. 
W następnej kolejce czeka ją wy-
jazd do Bobrownik na mecz z Wi-
ślaninem.

Skład Wisły: Szulc – Grączew-
ski, Tyburski, Pekról, Białoskórski 
– Ziółkowski, Dzierżanowski Piotr, 
Rzęsiewicz, Składanowski – Haba-
siński, Nowak. Na zmiany weszli: 
Olewiński, Nowakowski, Wyczał-
kowski.

Andrzej Korpalski
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Wiślanin przegrywa w Lubieniu
Nie udała się inauguracja rundy wiosennej B-klasy piłkarzom Wiślanina Bobrowniki. Pod-
opieczni Konrada Strużyny przegrali na wyjeździe 2:6 z Lubienianką Lubień Kujawski.

Wiślanin do ligowej czołówki 
nie należy i niewątpliwie sukce-
sem zespołu będzie każdy zdobyty 
punkt. Mimo ambicji i walki nie 
starczyło środków, by dokonać 
tego już w pierwszej wiosennej 
kolejce. Wyprawa do Lubienia Ku-

jawskiego na mecz z trzecią siłą 
B-klasy kosztowała zawodników 
z Bobrownik bagaż sześciu bra-
mek. Trzy z nich Wiślanin stracił 
do przerwy i już po 45 minutach 
był pod ścianą. Lepsza gra po 
zmianie stron zaowocowała golem 

Freja już w 47. minucie. W odpo-
wiedzi na 4:1 podwyższyli miej-
scowi. Na jeszcze jeden zryw stać 
było gości, bo gola z rzutu wolne-
go zdobył Kozłowski. Niestety, do 
końca meczu Lubienianka jeszcze 
dwa razy znalazła sposób na obro-

nę i bramkarza naszej drużyny 
i ostatecznie spotkanie zakończyło 
się wynikiem 6:2 dla gospodarzy.

- Nasza gra była jeszcze nie-
dokładna, zdecydowanie brako-
wało nam porozumienia. Gramy 
z czołówką, więc może być ciężko 
o punkty, ale liczymy, że później 
w meczach z niżej notowanymi ry-
walami będzie to wyglądać nieco 
lepiej. Na pewno się nie załamuje-
my – mówi grający trener Wiślani-
na Konrad Strużyna.

Po tej porażce Wiślanin z sze-

ścioma punktami nadal zajmuje 
dziewiątą, czyli przedostatnią po-
zycję w tabeli B-klasy. Już w naj-
bliższy weekend Wiślanina czeka 
niebywale ciężkie zadanie, bo do 
Bobrownik przyjedzie Wisła Do-
brzyń.

Skład Wiślanina: Kunicki – 
Kuliberda, Dankowski, Ryniec A. 
Ryniec K. – Frej, Strużyna, Ko-
złowski P. Rutkowski – Lerch, Ko-
złowski G.

Andrzej Korpalski
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